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W  obecności  Komen-
danta  Stołecznego 

Policji  inspektora  Dariusza 
Walichnowskiego  młodszy 
inspektor  Rafał  Trzaskoma 
przekazał  swoje  obowiązki 
inspektorowi  Michałowi  Pi-
sarskiemu,  dotychczasowe-
mu Komendantowi Powiato-
wemu Policji w Pruszkowie.

Uroczystość  przebiegła 
zgodnie z ceremoniałem po-
licyjnym. Meldunek Komen-
dantowi Stołecznemu Policji 
złożył komisarz Wiesław Mi-
chałowski, a ustępujący oraz 
nowo  powołany  komendant 
oddali  honor  sztandarowi 
jednostki.  Inspektor  Michał 

Pisarski po objęciu obowiąz-
ków  złożył  meldunek  o  go-
towości  do  pełnienia  swojej 
funkcji.

W  uroczystości  udział 
wzięli  m.in.  Starosta  Nowo-
dworski  p.  Magdalena  Bier-
nacka, przedstawiciele władz 
samorządowych,  sądu  i  pro-
kuratury, a także komendan-
ci  innych  służb  munduro-
wych.  Starosta  Nowodwor-
ski  wyraziła  podziękowania 
dla  młodszego  inspektora 
Rafała  Trzaskomy  oraz  gra-
tulacje  dla  inspektora  Mi-
chała Pisarskiego, życząc mu 
wielu  sukcesów  na  nowym 
stanowisku.

Mamy nowego 
komendatna

Do  Piescirogów  koło  Na-
sielska  zawiózł  mnie  brat  19 
sierpnia  przy  pomocy  nawi-
gatora.  Jechalismy  z  gminy 
Bodzanów  przez  Wyszogród 
i  Zakroczym  obok  Modlina 
I  Nowego  Dworu.  Mijalismy 
płaskie  jak  stół  Mazowieckie 
wioski.

Sudety  mają  Góry  Stołowe 
a my mamy Stołowe Doliny.

Jakież  wielkie  było  moje 
zdziwienie  gdy  się  znalazłem 
na ulicy Kolejowej. 

Rozpoznałem  okolicę,  bo 
podczas  burzliwej  młodości 
bywałem tutaj nie raz. 

Węzłowa  stacja  po  drodze 
z Sierpca do Warszawy.

Robiło  się  tutaj  przesiad-
ki.  Dworzec  mnie  jednak 
rozczarował. 

Dawniej  to  była  zbitka 
drewnianych  czy  tekturo-
wych  baraków.  Można  było 
się  w  tym  wielkim  baraku 
zagubić...

Niestety już go nie ma.
ciąg dalszy na stronie 14

Kazanie ostrobramskie w Pieścirogach

Generał Kossakowski i jego związki z Nowym Dworem

Piknik z udziałem astronoma
6-IX-24r. Szkoła Podstawowa w Pomiechówku zapowie-

działa zbliżający się Piknik Edukacyjny „Sięgając Gwiazd”. 
Jednym z głównych gości wydarzenia będzie prof. Grzegorz 
Pietrzyński, wybitny astronom z PAN.

Prof. Pietrzyński, ur. w 1971 roku w Nowym Dworze, otrzy-
mał w 2021 roku nagrodę Fundacji na rzecz Nauki Polskiej za 
precyzyjne wyznaczenie odległości do Wielkiego Obłoku 
Magellana. Jego osiągnięcia mają ogromne znaczenie dla 
kalibracji kosmicznej skali odległości.

W 2014 roku otrzymał tytuł profesora nauk �zycznych.

REKLAMA

REKLAMA

Podziękowania

dla POLICJI W ZAKROCZYMIU
St. sierż. dzielnicowemu MATEUSZOWI 
KRĘCICKIEMU i P. ŁUKASZOWI 
PŁÓCIENNIKOWI

Pragnę serdecznie podziękować 
dwóm wspaniałym policjantom za 
okazaną pomoc w odnalezieniu 
mojego Syna Arkadiusza Jaroszka 
i jego samochodu, za wielką życz-
liwość i zaangażowanie.

Wyrażam wielką wdzięczność,  
to ONI w dniach od 01 września 
do 04 września br. swoją godną po-
stawą informowali mnie o przebie-
gu zdarzeń.Życzę wielu sukcesów 
w życiu zawodowym i osobistym.

Z wyrazami szacunku
Bożena Jaroszek

W ostatnich dniach kazania w świątyni w Pieścirogach 
głosił gość niecodzienny, polski kapłan posługujący 
na końcu (czy może na początku) świata. Teraz 
podzielił się z nami nie tylko treścią swych kazań, ale 
i niecodziennymi wsapomnieniami

4-IX-24r. o godzinie 14.30 
w Komendzie Powiatowej Policji 
w Nowym Dworze Mazowieckim 
odbyło się uroczyste przekazanie 
obowiązków służbowych 
Komendanta Powiatowego Policji

– STR. 5
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Dożynki, znane również ja-
ko święto plonów, to coroczne 
uroczystości, podczas których 
rolnicy  i  społeczności  wiej-
skie  dziękują  Bogu  za  zbio-
ry.  W  czasie  tych  wydarzeń 
modlitwa łączy się z radością 
i wspólną zabawą, będąc wy-
razem  wdzięczności  za  uro-
dzaj, który pozwala wyżywić 
społeczność.  To  także  czas 
podsumowań  prac  polowych 
oraz moment wspólnego świę-
towania w duchu jedności.

Po  Mszy,  od  godz.  11:30, 
na  uczestników  czeka  Stre-
fa  Gastronomiczna,  gdzie 
serwowane  będą  potrawy 
przygotowane  przez  sołec-
twa,  koła  seniorów  oraz  lo-
kalne stoisko „Karczmy pod 
Jaworem”.  Ponadto,  do  dys-
pozycji  uczestników  będzie 

Strefa  Kreatywna  z  warsz-
tatami  wyplatania  z  wikli-
ny,  ubijania  masła,  a  także 
tworzenia kwiatów z papieru 
i  konkursami  plastycznymi. 
W  programie  nie  zabraknie 
także  muzyki,  zagra  Kapela 
„Gżegżółki”.

Ciekawostką tegorocznych 
dożynek  będzie  Strefa  0% 
– promująca zdrowy i odpo-
wiedzialny  tryb życia, gdzie 
będą  się  odbywać warsztaty 
przygotowywania  napojów 
bezalkoholowych.

Natomiast w Nunie dożyn-
ki odbedą się 8 września. Uro-
czystości rozpoczną się Mszą 
Świętą  o  godz.  11:30,  którą 
poprowadzi  Ekonom  Diece-
zji Płockiej,  ks. kan. Roman 
Bagiński.  Msza  będzie  wy-
razem  dziękczynienia  Bogu 

za zbiory i błogosławieństwo 
w  pracy  rolników.  Po  litur-
gii,  o  godz.  12:45,  odbędzie 
się  korowód  dożynkowy  na 
placu  przy  kościele,  a  na-
stępnie, o godz. 1-szej w poł. 
rozpocznie  się  tradycyjna 
biesiada dożynkowa.

Dożynki,  jako  święto 
plonów,  są  uroczystym  ge-
stem  podziękowania  Bogu, 
Stwórcy wszystkiego, za ob-
fite zbiory, a także okazją do 
wspólnego świętowania, mo-
dlitwy i zabawy.

W  programie  artystycz-
nym przewidziane są wystę-
py:  WTZ  Świeszewo  (godz. 

13:30),  DPS  Nasielsk  (godz. 
2.15  po  poł.)  oraz  zespołu 
TIA  MARIA  (godz.  3  po 
poł.).  Wieczorem  uczestnicy 
będą mogli bawić  się na za-
bawie tanecznej, przy muzy-
ce duetu K2.

Dla najmłodszych przygo-
towano liczne atrakcje, takie 
jak  dmuchańce,  konkursy 
oraz animacje. Nie zabraknie 
również degustacji lokalnych 
przysmaków.

Serdecznie  zapraszają  or-
ganizatorzy:  Proboszcz  Pa-
rafii  pw.  bł.  ks.  Jerzego  Po-
piełuszki w Nunie oraz Rada 
Parafialna.

Dożynki Gminno-Para�alne w Zakroczymiu
15 września 2024r. w Zakroczymiu odbędą 
się Dożynki Gminno-Para�alne. Uroczystości 
rozpoczną się Mszą Świętą o godz. 12.00 w Kościele 
para�alnym w Zakroczymiu. W jej trakcie nastąpi 
poświęcenie wieńców dożynkowych oraz dzielenie 
chleba dożynkowego, będące tradycyjnym gestem 
dziękczynienia Bogu, Stwórcy wszystkiego, za plony 
i urodzaj, którymi obdarzył ziemię.

Czy wiecie, że? ...początki lotnictwa wojskowego 
w Modlinie datują się na 1889 r.

To z ówczesnej twierdzy Nowogeorgiewsk 14 lipca 1889 r. 
wystartował, pod dowództwem kapitana Piotra Tomiłow-
skiego, pierwszy balon obserwacyjny. Ostatni znany lot odbył 
kapitan Tomiłowski wraz z porucznikiem Janem Olczyńskim 
w dniu 8 sierpnia 1901 r. Start odbył się o godz. 9 rano tego 
roku z twierdzy a po 10 godzinach wylądował na terenie ów-
czesnych Węgier (obecnie Słowacja) koło miejscowości 

Dlhe  nad  Cirochou.Foto:  rosyjski  wojskowy  balon  obser-
wacyjny z tego okresu.

nasza historia

Facebookowy pro�l „Historia Nowego Dworu i okolic” 
podaje: 7 września Artur 

Ciecierski, Burmistrz 
Zakroczymia, 
poinformował 
o znaczącym wydarzeniu 
dla całej społeczności 
lokalnej, a szczególnie 
dla Ochotniczej Straży 
Pożarnej w Zakroczymiu. 
Dzięki wspólnym 
wysiłkom udało się 
wprowadzić do służby 
nowy samochód 
ratowniczo-gaśniczy.

Jego obecność niewątpliwie 
podniesie poziom bezpieczeń-
stwa oraz ochronę przeciwpo-
żarową w całej gminie.

Zakup  nowego  pojazdu 
strażackiego  stał  się możliwy 
dzięki  wsparciu  kilku  insty-
tucji.  MJWPU  przekazała 
na  ten  cel  ponad  630  tys.  zł, 

Samorząd Województwa Ma-
zowieckiego  dołożył  150  tys. 
zł,  a  Wojewódzki  Fundusz 
Ochrony  Środowiska  wsparł 
inwestycję  kwotą  100  tys.  zł. 
Dodatkowo,  OSP  Zakroczym 
uzyskała 103 tys. zł ze sprze-
daży  starego  Jelcza  oraz  od 
lokalnych darczyńców.

Łączny koszt zakupu samo-
chodu  wyniósł  niespełna  1,3 
mln zł. Dzięki wsparciu środ-
ków zewnętrznych, Gmina Za-
kroczym przeznaczyła  z wła-
snego  budżetu  jedynie  nieco 
ponad 260 tys. zł, co świadczy 
o  dobrze  przeprowadzonej 
optymalizacji finansowej.

Nowy wóz  strażacki  to ko-
lejny  krok  ku  poprawie  bez-
pieczeństwa  mieszkańców 
gminy  Zakroczym,  a  także 
wyraz  wdzięczności  dla  stra-
żaków,  którzy  nieustannie 
dbają o ochronę życia i mienia 
społeczności lokalnej.

 red.

Nowy wóz strażacki dla OSP Zakroczym

3 września Burmistrz 
Zakroczymia 
podpisał umowę 
na do�nansowanie 
ważnego zadania pod 
nazwą „Usuwanie i 
unieszkodliwianie 
wyrobów zawierających 
azbest z terenu Gminy 
Zakroczym w 2024 roku”.

Całkowita  wartość  przed-
sięwzięcia  wynosi  71  175  zł, 
z czego 33 200 zł stanowi do-
finansowanie przyznane przez 
Wojewódzki  Fundusz  Ochro-
ny  Środowiska  i  Gospodarki 

Wodnej. Środki te pozwolą na 
realizację  zadania  mającego 
na celu usunięcie niebezpiecz-
nych materiałów azbestowych 
z  terenów  gminy,  co  przy-
czyni się do poprawy bezpie-
czeństwa  mieszkańców  oraz 
ochrony środowiska.

Dzięki temu wsparciu gmina 
Zakroczym będzie mogła sku-
tecznie  zlikwidować  zagro-
żenie  związane  z  obecnością 
azbestu, a proces unieszkodli-
wiania  tych  wyrobów  zosta-
nie  przeprowadzony  zgodnie 
z  obowiązującymi  normami 
prawnymi i ekologicznymi.

Zakroczym otrzymuje 
do�nansowanie na 
usuwanie azbestu

Drodzy  Czytelnicy,  w  środku  znajdziecie  krzyżówki, 
rebusy i zagadki. Wśród Czytelników, którzy rozwiążą co 
najmniej 3 łamigłówki/zadania rozlosujemy pyszny tor-
cik z Cukierni Duet.Rozwiązania prosimy przysyłać na 
adres redakcja@nowodworski.info lub zgłosić telefonicz-
nie do najbliższego piątku pod numerem: 

tel. 733-055-002.
Zwycięzcą ubiegłotygodniowej krzyżówki  

jest p. Teresa Kostrzewa

SŁODKA KRZYŻÓWKA
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Dzieci  mogły  przejechać 
się  na  quadzie,  przyozdobić 
swoją  twarz malunkami  czy 
naklejkami,  zrobić  warko-
czyki  lub  tatuaż.  Dla  naj-
młodszych udostępniona zo-
stała  dmuchana  zjeżdżalnia, 
a także, nie lada rozrywka – 
dmuchany tor przeszkód. Na 
zakończenie  części  familij-
nej na najmłodszych czekało 
„piana  party”.  Piknik  tema-
tycznie  był  w  stylu  PRL-u, 
wystrój  i  klimat  przenosiły 
gości do minionej epoki. De-
koracje  takie  jak:  kolorowe 
serpentyny  z  bibuły,  socre-
alistyczne  plakaty,  tablice 
z  propagandowymi  hasłami 
nadawały  niepowtarzalny 
charakter.  Koła  Gospodyń 
Wiejskich:  „Nowomodli-
nianki”, „Młynareczka” oraz 
stoisko  sołectwa  Wymysły 
zapewniły  przybyłym  po-
wrót  do  dawnych  smaków. 
Na stołach zagościły specja-
ły takie jak: przecieraki, sza-
re kluski, zimne nóżki, pyzy, 
kartoflak, karczek z buracz-
kami,  śledzik,  tradycyjnie  – 
pajda ze smalcem i ogórkiem 
kiszonym,  bigos,  grochów-
ka, fasolka po bretońsku czy 
flaczki.  Był  kompot  z  gara 
i kawa zbożowa, stoiska obfi-
towały w ciasta, był ogromny 
wybór - od bloku czekolado-
wego począwszy, na roladzie 

skończywszy. Na wszystkich 
czekała  wata  cukrowa  i  po-
pcorn.  W  przeciwieństwie 
do  epoki  PRL-u  –  nicze-
go  nie  brakowało.  Lokalni 
sponsorzy  zafundował  nam: 
słodki poczęstunek, kilkana-
ście skrzynek oranżady oraz 
zgrzewek wody i kiełbasę na 
grilla.

W  organizację  imprezy 
włączyło  się  Nadleśnictwo 
Jabłonna ze swoim stoiskiem 
edukacyjnym,  gdzie  można 
było  poszerzyć  swoją  wie-
dzę,  wziąć  udział  w  łami-
główkach,  dla  zgromadzo-
nych  zostały  przygotowane 
sadzonki drzewek i gadżety. 
Całą  część  familijną  towa-
rzyszyli nam strażacy  i dru-
howie  OSP  Pomiechówek, 
którzy  przygotowali  min. 
Pokazy:  sprzętu,  pierw-
szej  pomocy  i  ratownictwa 
medycznego.  Jak  co  roku 
zjawiła  się  zaprzyjaźniona 
Placówka Straży Granicznej 
Warszawa Modlin, ze swym 
czworonogim  przyjacielem, 
który pokazał swoje umiejęt-
ności, pracownicy SG zapre-
zentowali  również  urządze-
nia  i  osprzęt pirotechniczny. 
Odwiedził  nas  kierownik 
ARIMR  w  Pomiechówku 
oraz  Radny  Rady  Powia-
tu.  Niewątpliwie  ogromną 
atrakcją, cieszącą się dużym 

zainteresowaniem,  tych 
małych  i  dużych  -  było  sto-
isko  strzelnicze  Zbrojowni 
Modlin,  gdzie  można  było 
sprawdzić celność. 

Niemniej  jednak  głów-
nym  punktem  programu 
stały  się  zawody  międzyso-
łeckie,  w  których  wystar-
towały  drużyny  z:  Nowego 
Modlina,  Kosewy,  Cegielni 
Kosewo,  Wymysłów,  Goła-
wic i Kosewka. Zespoły pod 
przewodnictwem  sołtysów, 
stanęły do batalii takich jak: 
tor przeszkód - który zawod-
nicy  pokonywali  wioząc  się 
w bolidach jakimi były tacz-
ki,  skoki  w  workach,  dru-
żynowe  wbijanie  gwoździ, 
przekazywanie  kubeczków 
- na patyczkach  trzymanych 
w  ustach,  pokrętna  konku-
rencja  z  bandażem,  konku-
rencja holi festiwal, nie oby-
ło  się  bez  międzysołeckiego 
przeciągania liny. 

Trzecie  miejsce  w  turnie-
ju  (po  dogrywce  z  Cegiel-
nią Kosewo) zajęło sołectwo 
Wymysły,  na  drugim  miej-
scu  uplasowało  się  Kosew-
ko,  a  na  głównym  podium 
stanęła  drużyna  z  Nowego 
Modlina.  Wszyscy  uczestni-
cy dostali worek zacnych na-
gród  przywołujących  wspo-
mnienia PRL-u, były to min.: 
szare  mydło,  paprykarz, 

konserwa,  grzebień,  kawa 
zbożowa,  herbatniki,  dodat-
kowo  piłki  i    patelnie,  ga-
dżety  i  vouchery  dorzucili 
sponsorzy.  Nagrody  główne 
dla zwycięzców zasponsoro-
wała firma Nowel. Za trzecie 
miejsce był grill trójnóg a za 
dwa pierwsze – kociołki my-
śliwskie. Konkurs na najlep-
szy  strój wygrała mieszkan-
ka  Cegielni  Kosewo  –  Pani 
Karolina.  Nagrodę  za  deter-
minację  w  walce  otrzymał 
Kacper, który rozciął kolano, 
ale  dzięki  interwencji  OSP 
Pomiechówek  rana  została 
sprawnie i szybko opatrzona. 
Wszyscy  uczestnicy  i  wy-
grani dostali medale z rolka-
mi  papieru  toaletowego,  za 
pierwsze  trzy  miejsca  były 
„puchary” w postaci złotych 
kaloszy.

Niespodzianką  a  zara-
zem dodatkową  nagrodą  dla 
trzech  zwycięskich  teamów 
–  będzie  turniej  strzelecki, 

który  zorganizuje  Zbrojow-
nia  Modlin,  więc  zawodni-
cy ponownie będą mogli  się 
spotkać,  aby  fajnie  spędzić 
czas.

Po  rozdaniu  nagród,  jak 
co  roku  w  Nowym  Modli-
nie  –  tradycyjnie  odbyła  się 
potańcówka.

Z tego miejsca komityw or-
ganizatorski chciałby bardzo 
podziękować: swoim cichym 
pomocnikom,  partnerom 
wspierającym,  sponsorom, 
Gminie Pomiechówek, Tygo-
dnikowi  Nowodworskiemu 
i  wszystkim  zaangażowa-
nym.  Mamy  nadzieję,  że  ta 
inicjatywa wpłynęła na inte-
grację  mieszkańców  gminy, 
a  dobre  wspomnienia  pozo-
staną na długo w pamięci na-
szych gości.

Serdecznie dziękujemy!
- Gminie Pomiechówek

- Tygodnikowi Nowodworskiemu
- Nadleśnictwu Jabłonna
- Zbrojowni Modlin
- OSP Pomiechówek
-  Placówce  Straży  Gra-

nicznej Warszawa Modlin
-  Kołu  Gospodyń  Wiej-

skich „Nowomodlinianki”
-  Kołu  Gospodyń  Wiej-

skich „Młynareczka”
-PPW „WKRA” sp. z o. o.
- NOWEL sp. z o. o.
- Centrum Dystrybucji Lu-

kullus Sp. k.
- Sklepowi u Majkela
-  Wypożyczalni  quadów 

„Puchatek”
- Firmie Cukierniczej MW 

Janczewscy
- Kino w Pomiechówku
- Soudal sp. z o. o.
- Firmie Turborury
- Katarzynie Kejda Finan-

se i Ubezpieczenia
P.G.

Jak za dawnych lat
W minioną sobotę 31 sierpnia na placu zabaw w Nowym 
Modlinie odbył się: piknik międzysołecki z okazji zakończenia 
wakacji. Impreza została zorganizowana przez komityw sołtysów 
z Nowego Modlina, Kosewa oraz Wymysłów, przy wsparciu 
miejscowych Pań radnych. Dzięki zaangażowaniu mieszkańców i 
patronatowi Gminy Pomiechówek, pomocy instytucji i lokalnych 
�rm - wydarzenie ob�towało w szereg atrakcji.
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M a z o w i e c k a  k r o n i k a  k r y M i n a l n a
NOWY DWÓR MAZ. 
Odsiedzi rok po tym jak 
wpadł w trakcie kontroli

W sobotni wieczór policjanci nowodwor-
skiej prewencji zatrzymali 39- letniego no-
wodworzanina. Mężczyzna był poszukiwany 
za przestępstwa narkotykowe. Trafił do jed-
nostki penitencjarnej

Policjanci  Wydziału  Prewencji  z  Komendy 
Powiatowej  Policji  w  Nowym  Dworze  Mazo-
wieckim podczas służby weryfikują informacje 
oraz sprawdzają miejsca, gdzie mogą ukrywać 
się osoby poszukiwane.

Dzięki systematycznym sprawdzeniom i bie-
żącej analizie ustalili, że 39- latek, za którym 
Sąd Rejonowy w Nowym Dworze Mazowiec-
kim wydał nakaz doprowadzenia może przyby-
wać w jednym z mieszkań na terenie miasta.

Patrolowcy  udali  się  pod  wskazany  adres, 
gdzie  zastali  poszukiwanego  mężczyznę.  Zo-
stał  on  przez  policjantów  błyskawicznie  za-
trzymany. Był zaskoczony, tym bardziej, kiedy 
okazało się, że ma on dozór elektroniczny, a do 
odbycia dodatkowo karę pozbawienia wolności 
w wymiarze 1 roku, za popełnione w przeszło-
ści przestępstwa naroktykowe.

Mężczyzna  trafił  najpierw  do  nowodwor-
skiej komendy, a następnie do zakładu karnego, 
gdzie spędzi najbliższy rok.

PUŁTUSK. Zderzenie 
osobówki z motocyklem

W czwartek po południu na DK 61 w Ka-
cicach (gm. Pułtusk) doszło do wypadku 
z udziałem motocyklisty, którego przewie-
ziono do szpitala

Czwartkowego  (05.09)  popołudnia  w  Kaci-
cach  (gm. Pułtusk) na drodze krajowej nr 61, 
doszło do zderzenia chevroleta z motocyklem 
bmw.  Ze  wstępnych  ustaleń  wynika,  że  kie-
rujący  samochodem  osobowym  (37  lat)  nie 

zachował  należytej  ostrożności  i  nie  ustąpił 
pierwszeństwa  motocykliście.  Motocyklista 
(45  lat)  został  przewieziony  do  szpitala.  Obaj 
uczestnicy zdarzenia byli trzeźwi. Okazało się 
natomiast,  że  kierujący  motocyklem  nie  po-
siadał uprawnień do kierowania motocyklami. 
Zgodnie  z  aktualnymi  przepisami  kierowanie 
pojazdem bez wymaganych uprawnień  jest  to 
wykroczenie, za które grozi kara aresztu, ogra-
niczeń wolności albo grzywny nie niższej niż 
1500 zł, a także zakaz prowadzenia pojazdów.

NOWY DWÓR MAZ. 
Zmiana na stanowisku 
Komendanta 
Powiatowego Policji 

4 września 2024 r. o godzinie 14.30 w Ko-
mendzie Powiatowej Policji w Nowym Dwo-
rze Mazowieckim, w obecności Komendan-
ta Stołecznego Policji inspektora Dariusza 
Walichnowskiego nastąpiło uroczyste prze-
kazanie obowiązków służbowych przez Ko-
mendanta Powiatowego Policji w Nowym 
Dworze Mazowieckim młodszego inspektora 
Rafała Trzaskoma. Na jego następcę został 
powołany inspektor Michał Pisarski, do-
tychczasowy Komendant Powiatowy Policji 
w Pruszkowie

Uroczystość rozpoczęła się od złożenia mel-
dunku  Komendantowi  Stołecznemu  Policji 
inspektorowi  Dariuszowi  Walichnowskiego, 
przez dowódcę uroczystości komisarza Wiesła-
wa Michałowskiego, po czym nastąpiło przeka-
zanie  obowiązków  Komendanta  Powiatowego 
Policji w Nowym Dworze Mazowieckim młod-
szego  inspektora  Rafała  Trzaskoma.  Na  jego 
następcę został powołany inspektor Michał Pi-
sarski, dotychczasowy Komendant Powiatowy 
Policji w Pruszkowie.

Na uroczystości obecny był Komendant Sto-
łeczny Policji inspektor Dariusz Walichnowski, 

Starosta  Nowodworski  Pani  Magdalena  Bier-
nacka oraz przedstawiciele władz samorządo-
wych, komendanci innych służb mundurowych, 
przedstawiciele sądu i prokuratury, kadra kie-
rownicza i pracownicy cywilni nowodworskiej 
komendy. Zgodnie z ceremoniałem policyjnym 
ustępujący  komendant  oraz  jego  następca  od-
dali  honor  sztandarowi  jednostki.  Inspektor 
Michał Pisarski złożył meldunek Komendanto-
wi Stołecznemu Policji o gotowości do objęcia 
stanowiska.

Oficjalną  część  uroczystości  zamknęło  od-
prowadzenie  sztandaru  i  meldunek  o  zakoń-
czeniu uroczystej zbiórki. Młodszemu inspek-
torowi  Rafałowi  Trzaskoma  dziękujemy  za 
wspólną służbę, życząc jednocześnie wszelkiej 
pomyślności.  Inspektorowi  Michałowi  Pisar-
skiemu  serdecznie gratulujemy oraz  życzymy 
sukcesów oraz satysfakcji z pełnionej służby.

PUŁTUSK. 13 punktów 
karnych, 1,5 tys 
mandatu i strata 
uprawnień

1,5 tys. zł mandatu, zatrzymane prawo 
jazdy na trzy miesiące i 13 punktów karnych 
- to konsekwencje jakie wyciągnęli policjanci 
Wydziału Ruchu Drogowego Komendy Po-
wiatowej Policji w Pułtusku wobec kobiety, 
która jechała z prędkością 105 km/h w ob-
szarze zabudowanym.

We wtorek (4.09) po godz. 11 policjanci pułtu-
skiej drogówki w Głodowie ujawnili zatrzymali 
toyotę, której kierująca przekroczyła dozwoloną 
prędkość o 55 km/h w obszarze zabudowanym. 
Po zatrzymaniu do kontroli drogowej pojazdu 
okazało  się,  że  kierowcą  jest  31-letnia  miesz-
kanka  powiatu  wołomińskiego,  która  jechała 
z prędkością 105 km/h. W związku z popełnio-
nym  wykroczeniem  funkcjonariusze  nałożyli 
na 31-latkę grzywnę w kwocie mandatu 1500 

zł,  a  jej  konto  powiększyło  się  o  13  punktów 
karnych. Dodatkowo za przekroczenie prędko-
ści w obszarze zabudowanym o ponad 50 km/h 
obligatoryjnie zatrzymali kobiecie prawo jazdy 
na okres trzech miesięcy. Należy pamiętać, że 
wraz  ze  wzrostem  prędkości  panowanie  nad 
pojazdem staje  się  coraz  trudniejsze. A droga 
hamowania  wydłuża  się,  jednocześnie  skraca 
się  czas  reakcji.  Dlatego  też  policjanci  apelu-
ją  do  kierujących,  aby  przestrzegali  limitów 
prędkości.
NOWY DWÓR MAZ. 

Musieli wyważyć 
drzwi, żeby dopaść 
poszukiwanego

Policjanci nowodworskiej prewencji, za-
trzymali we wtorek kolejnego poszukiwane-
go. 53- latek miał do odbycia karę 6 miesięcy 
pozbawienia wolności. Początkowo męż-
czyzna nie chciał otworzyć drzwi. Dopiero 
po pojawieniu się umundurowanych poli-
cjantów i strażaków zdecydował się na ich 
otwarcie. Zgodnie z dyspozycją nowodwor-
skiego sądu mężczyzna został zatrzymany 
i jeszcze tego samego dnia trafił do jednostki 
penitencjarnej

Nowodworzanin ukrywał  się przed wymia-
rem sprawiedliwości. Sąd Rejonowy w Nowym 
Dworze Mazowieckim wydał nakaz doprowa-
dzenia mężczyzny do zakładu karnego.

Czynności  podjęte  przez  nowodworskich 
dzielnicowych doprowadziły do ustalenia, gdzie 
ukrywa  się  53-  latek. Wczoraj, w  samo połu-
dnie policjanci udali się do jednego z mieszkań 
na  Osiedlu  Nowodworzanka.  Posiadali  infor-
macje,  że  przebywa  tam  poszukiwany.  Męż-
czyzna nie zamierzał jednak od razu otworzyć 
policjantom. Wezwana na pomoc straż pożarna 
podjęła  czynności  do  otwarcia  drzwi.  Wtedy 
53-latek zdecydował się je otworzyć.

Został  przez  dzielnicowych  zatrzymany 
i  doprowadzony do  jednostki Policji. Zgodnie 
z  dyspozycją  Sądu  Rejonowego  w  Nowym 
Dworze Mazzowieckim trafił do zakładu kar-
nego, w  celu  odbycia  kary  6 miesięcy  pozba-
wienia wolności, za popełnione wcześniej prze-
stępstwo znęcania się.

NOWY DWÓR MAZ.  
Zaczaili się 
w Legionowie 
i zatrzymali 
poszukiwanego

Policjanci Wydziału Kryminalnego z no-
wodworskiej komendy w sąsiednim powiecie 
zatrzymali 36-latka poszukiwanego przez 
Sąd Rejonowy w Poznaniu. Teraz mężczy-
zna najbliższe 3 miesiące spędzi w zakładzie 
karnym

W poniedziałek kryminalni z nowodworskiej 
komendy realizowali działania, ukierunkowane 
na zatrzymanie poszukiwanego 36- latka. Poli-
cjanci przeprowadzili operacyjne sprawdzenia 
i  ustalenia oraz pozyskali  informacje  i  na  ich 
podstawie dotarli do miejsca, gdzie ukrywał się 
mężczyzna.

W  powiecie  legionowskim  namierzyli  po-
szukiwanego przez Sąd Rejonowy w Poznaniu- 
Nowym Mieście 36- latka. Zgodnie z  nakazem 
doprowadzenia był on poszukiwany celem od-
bycia kary 90 dni  pozbawienia wolności  oraz 
na  podstawie  zarządzenia,  do  ustalenia  miej-
sca  jego  aktualnego  pobytu.  36-  latek  został 
przez  policjantów  zatrzymany.  Po  sporządze-
niu niezbędnej dokumentacji mężczyzna trafił 
do  zakładu  karnego,  gdzie  spędzi  najbliższe 
miesiące.

KPP: Nowy Dwór Maz.
/Pułtusk
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Warto przypomnieć, że gen. dyw. 
Tadeusz Kossakowski, jako kapitan, 
a później podpułkownik, związany 
był z Nowym Dworem Mazowiec-
kim przez okres trzech lat, w latach 
dwudziestych XX wieku. 

W grudniu 1920 r., w stopniu ka-
pitana, został wyznaczony na stano-
wisko dowódcy batalionu maszyno-
wego saperów (od 30 stycznia 1925 
r.  batalionu  elektrotechnicznego). 
Funkcję tę pełnił od 9 lutego 1921 r. 
do 23 października 1924 r.

To on otrzymał zadanie przegru-
powania  jednostki  z Warszawy do 
Nowego  Dworu  Mazowieckiego. 
Przegrupowanie  rozpoczęło  się  11 
marca a zakończyło 31 marca 1921 
r.  Jako  dowódca  batalionu,  dopro-
wadził  do  reorganizacji  jednostki, 
wyremontowania,  zelektryfikowa-
nia koszar, i stworzenia odpowied-
niej bazy szkoleniowej. 

Dzięki niemu batalion maszyno-
wy saperów był pierwszą jednostką 
w  garnizonie,  która  zlikwidowała 
prycze, a z materiału znalezionego 
w  Modlinie  wykonała  dla  wszyst-
kich szeregowych łóżka.

Po  wykonaniu  niezbędnych  re-
montów  i zapewnieniu oświetlenia 
Modlinowi kpt. Tadeusz Kossakow-
ski przystąpił do dokończenia prac 
rozpoczętych  w  1921  r.,  związa-
nych z budową elektrowni central-
nej w Modlinie, która zastąpiła trzy 
elektrownie  lokalne.  Dowodzony 
przez niego batalion przejął też wo-
dociągi w Modlinie, które zelektry-
fikowano i dokonano zmian organi-
zacyjnych w administracji. 

Jak  pisał  por.  Edward  Fryzen-
dorf,  były  oficer  batalionu  i  au-
tor  Zarysu  historii  Batalionu 
Elektrotechnicznego, 

(...) dzięki niemu usprawniono 
dotychczasową administrację

tych zakładów tak, że obecnie 
są one uważane przez specjalistów 
i przełożonych za wzorowe w na-
szym wojsku

.
Przejęcie  elektrowni  i  wodocią-

gów wiązało się też z koniecznością 
przeniesienia  do  Modlina  3.  kom-
panii elektrotechnicznej.

Już w 1921 r., przesyłano nadwyż-
kę prądu elektrycznego z elektrow-
ni  szkolnej  przesyłano  do  dzielnic 
Nowego  Dworu  Mazowieckiego, 
którego głównym odbiorcą była fa-
bryka fajansu oraz miejski browar. 

Działalność kpt. Tadeusza Kossa-
kowskiego na stanowisku dowódcy 
batalionu  maszynowego  saperów 
była bardzo wysoko oceniana przez 
płk  Mieczysława  Dąbkowskiego 
-  szefa  Departamentu  V  Inżynie-
rii  i  Saperów  Ministerstwa  Spraw 
Wojskowych,  który  17  września 
1921 r. we wniosku do Komisji We-
ryfikacyjnej dla Oficerów Saperów 
pisał: 

Kpt. Kossakowski pomimo swego 
młodego wieku, jest wyjątkowym 
oficerem bojowym, odznaczonym 
Krzyżem Virtuti Militari, doskona-
łym fachowcem i organizatorem, na 
stanowisku. Na stanowisku dowód-
cy Batalionu Maszynowego nieza-
stąpionym. Z tego powodu uważam 
za konieczne wysunięcie kpt. Kos-
sakowskiego i umieszczenie go na 
liście podpułkowników – nie zwa-
żając na niewystarczający wiek. 

8  stycznia  1922  r,  kpt.  T.  Kos-
sakowski  został  skierowany  na 

pierwszy kurs inżynierii wojskowej, 
zorganizowany w Szkolnym Obozie 
Szkolnym  Saperów  na  Powązkach 
w Warszawie. Podczas półrocznego 
kursu  zaliczył  cztery  przedmioty, 
uzyskując notę końcową około 4,5 
punktów.  Jego  wyniki,  Komisja 
Weryfikacyjna uznała za dobre, co 
oznaczało  zaliczenie  weryfikacji. 
W następstwie weryfikacji, 

9  czerwca  1922  r.,  mianowany 
został  podpułkownikiem  ze  star-
szeństwem od 1 czerwca 1919 r. Bę-
dąc  już  podpułkownikiem,  został 
wyznaczony na dowódcę batalionu 
maszynowego  saperów  i  zatwier-
dzony  na  tym  stanowisku.  Świa-
dectwo ukończenia kursu otrzymał 
4 sierpnia 1922 r. 

Po  powrocie  z  kursu  inżynierii 
wojskowej ppłk Tadeusz Kossakow-
ski pogłębiał cały czas współpracę 
ze  społecznością  Nowego  Dworu 
Mazowieckiego  i  Modlina.  Jako 
dowódca jednostki godził wszelkie 
spory  narodowościowe,  zwłaszcza 
zaś  nie  chciał  powodować  zadraż-
nień  między  ludnością  żydowską 
a polską.

W 1922 r. doprowadził do otwar-
cia  kąpieliska  dla  dzieci  i  doro-
słych,  nie  czyniąc  różnic  między 
kadrą  oficerską  i  podoficerską. 
W  tym  też  czasie  zbudowano  wy-
posażone w trybuny boisko do gry 
w  piłkę  nożną  o  nawierzchni  tra-
wiastej,  gdzie  rozgrywano  mecze 
między poszczególnymi kompania-
mi,  a nawet  z  innymi  jednostkami 
garnizonu.

W  tym  samym  roku  na  tere-
nie  koszar  zaczęła  funkcjonować 
spółdzielnia  spożywcza  „Smuga” 
(sklep wielobranżowy),  obficie  za-
opatrzona  w  produkty  spożywcze 
i  rzeczy codziennego użytku. Mo-
gli  dokonywać  w  nich  zakupów 
również  mieszkańcy  miasta.  Dla 
wojskowych i ich rodzin na terenie 
jednostki działał też zakład fryzjer-
ski oraz kino, w którym wyświetla-
no filmy krótkometrażowe.

Pod  koniec  1922  r.  batalion  ma-
szynowy  saperów  stał  się  najlep-
szym  oddziałem  saperskim  na  te-
renie Dowództwa Okręgu Korpusu 
I – Warszawa, o czym tak pisał 

9  listopada 1922 r. w „Rocznym 
Uzupełnieniu  Listy  Kwalifikacyj-
nej  za  2022  r.”  ppłk  Mieczysław 
Wężyk -  szef  Inżynierii  i Saperów 
Dowództwa Okręgu Korpusu I: 

Dzięki zaletom osobistym dowód-
cy, Batalion Maszynowy Saperów 
jest najlepszym oddziałem saper-
skim na terenie DOK nr 1. Jako 
dowódca Batalionu Maszynowego 
Saperów niezbędny”.

W  opinii  z  20  listopada  1923 
r.,  ppłk  Mieczysław  Wężyk  tak 
charakteryzował  ppłk.  Tadeusza 
Kossakowskiego:

 Oficer i obywatel o wielkim po-
czuciu obowiązku 

i honoru. Dobry oficer liniowy. 
Wybitnie inteligentny, żywy i świe-
ży umysł. Doskonały organizator. 
Samodzielny, logiczny i stanowczy 
kierownik i dowódca. 

Wytworzył w Baonie Maszy-
nowym tradycję zamiłowania do 
pracy. 

Wybitny fachowiec, umiejący 
przekazywać swoją wiedzę i za-
pał podwładnym. Wzorowy oficer 
i dowódca. 

Gen.  dyw.  Mieczysław  Kuliński 

–  dowódca  DOK  I  Warszawa 
z większym dystansem odniósł się 
do osiągnięć ppłk. T. Kosakowskie-
go, czego wyrazem była opinia z 9 
grudnia 2022 r., w której napisał: 

Robi na ogół dobre wrażenie. 
Oficer młody, musi dopiero wyka-
zać zdolności samodzielnego do-
wódcy. Nadaje się do awansu.

27  lipca  1923  r.,  wraz  ze  swo-
im  podwładnym  por.  Romualdem 
Wiszniewskim,  wyjechał  na  4  - 
miesięczny  kurs  reflektorów  zeni-
towych (przeciwlotniczych) i obro-
ny  przeciwlotniczej  do  Francji. 
Kurs zakończył 9 listopada 1923 r., 
a do batalionu maszynowego sape-
rów  powrócił  14  listopada  1923  r. 
i objął dowodzenie jednostką.

Dzięki  jego  poświęceniu  i  do-
brej  organizacji  robót,  podczas 
wiosennej  powodzi  jaka  wystąpiła 
w  Nowym  Dworze  Mazowieckim 
wiosną  1924  r.,  udało  się  w  porę 
zapobiec zalaniu przez wodę drogi 
i  toru  kolejowego  łączącego  Mo-
dlin  z  Warszawą.  W  przeciwnym 
razie Modlin  i Nowy Dwór Mazo-
wiecki zostałby odcięty od pomocy 
z zewnątrz.

Za  doskonałą  postawę  podczas 
akcji  przeciwpowodziowej,  trzech 
oficerów  Batalionu  Maszynowego 
Saperów, w tym ppłk Kossakowski, 
otrzymało  Złoty  Krzyż  Zasługi, 
siedmiu  srebrny,  a  dwunastu  brą-
zowy.  Ppłk  Tadeusz  Kossakowski, 
za znakomitą organizację batalionu 
elektrotechnicznego został również 
wyróżniony  pochwałą  w  rozkazie 
dowódcy DOK I.

5  sierpnia  1924  r.,  batalion  ma-
szynowy  saperów  obchodził  5  – 
lecie  swojego  istnienia.  Z  tej  oka-
zji  w  „Polsce  Zbrojnej”  nr  211z  3 
sierpnia 1924 r. ukazał się specjalny 
dodatek, szeroko omawiający osią-
gnięcia  i  zadania  batalionu.  Spe-
cjalny rozkaz z tej okazji zamieścił 
dowódca  batalionu  ppłk  Tadeusz 
Kossakowski. 

W rozkazie tym pisał: 
Dnia 5 sierpnia 1924 r obchodzi-

my 5 rocznicę istnienia batalionu 
maszynowego saperów. Środkiem 
obrony naszej przed nieprzyjacie-
lem są nie armaty i bagnety, lecz 
reflektory i stacje elektryczne. Wie-
cie dobrze, że reflektorami możecie 
obronić państwo przed nocnym na-
jazdem, zaś światłem elektrycznym 
dacie możność waszym towarzy-
szom broni prowadzić intensywną 
pracę nocną lub siecią wysokiego 
napięcia powstrzymacie w ostatniej 
chwili wrogi najazd na nasz kraj.

Wyszkolenie nasze w batalionie 
nie tylko da wam oręż przeciwko 
nieprzyjacielowi, lecz po skończo-
nej służbie będziecie mieli fach 
w ręku.

Dzisiejszy dzień święta nasze-
go, jest świętem podwójnym przez 
otwarcie wystawy waszych prac. 
Wystawa da możność społeczeń-
stwu przekonać się o tym, co może 
zrobić żołnierz przy dobrej chęci 
wytrwałej pracy w tak krótkim cza-
sie istnienia naszego batalionu.

Żołnierze dumny jestem z do-
wództwa nad batalionem, pracujcie 
nadal z takim samym zapałem ku 
pożytkowi ojczyzny, a wyprzedzimy 
współzawodników naszych

.
Chcąc  przybliżyć  społeczeń-

stwu specyfikę swojej działalności, 

żołnierze  batalionu  zorganizowali 
w  sierpniu  1924  r.  wystawę  wła-
snoręcznie wykonanych prac  i kil-
kudziesięciu  eksponatów.  Ekspo-
zycja ta była wystawiana, najpierw 
w Nowym Dworze Mazowieckim, 
a w dniach 18 – 22 września 1924 
r., przy okazji organizowania saper-
skich zawodów sportowych w Ko-
ściuszkowskim  Obozie  Szkolnym 
Saperów na Powązkach w Warsza-
wie.  Wystawę  otworzył  ówczesny 
minister  spraw  wojskowych  gen. 
Władysław Sikorski.

23 października 1924 r. ppłk Ta-
deusz  Kossakowski  został  miano-
wany  dowódcą  2  Pułku  Saperów 
Kaniowskich  w  Puławach.  W  cią-
gu kilku tygodni, zdał dowodzenie 
batalionu  maszynowego  saperów 
w Nowym Dworze Mazowieckim, 
majorowi Patrykowi O`Brienowi de 
Lacy.

Jednak  dowodzenie  2  pułkiem 
saperów objął dopiero 7 lutego 1925 
r.  Kilkumiesięczna  zwłoka  była 
spowodowana  sprawą karną,  która 
toczyła się przeciwko niemu przed 
Sądem Okręgowym w Warszawie.

Otóż,  pod  koniec  dowodzenia 
batalionem maszynowym saperów, 
został  oskarżony  przez  swojego 
podwładnego,  por.  Tadeusza  Wy-
szyńskiego  o  zaniedbania  gospo-
darcze.  Ten  sam  zarzut  dotyczył 
także  kpt.  Stanisława  Biegi.  Obaj 
oskarżeni  oficerowie  stanęli  przed 
sądem 15 grudnia 1924 r. Oskarże-
ni zostali z artykułu 639 wojskowe-
go kodeksu karnego.

Jako dowódca batalionu ppłk Ta-
deusz Kossakowski odpowiadał za 
całokształt  gospodarki  w  powie-
rzonym  mu  oddziale.  Zarzut  jaki 
mu postawiono dotyczył zaniedbań 

i braku nadzoru, do którego miało 
dojść  w  kwietniu  1924  r.  Efektem 
tego  niedopatrzenia  miało  być  to, 
że nie zabezpieczono w sposób na-
leżyty  słomę,  którą  przesłano  do 
jednostki z polecenia urzędu gmin-
nego  w  Modlinie.  W  okresie  wio-
sennych deszczy niezabezpieczona 
słoma, stojąc na bocznicy kolejowej 
w Modlinie w 20 wagonach, zgniła. 
Słoma  ta  trafiła do  jednostki,  i  ja-
ko sieczka podana została koniom. 
W  następstwie  tego,  dwa  konie 
„Flores”  i  „Ferajna”  zdechły.  Ich 
strata miała narazić skarb państwa 
na duże wydatki.

Drugiemu  oficerowi  zarzucono, 
że wiedząc o zaistniałych zaniedba-
niach  nie  podjął  żadnych  działań. 
Ponadto  nie  przedstawił  swojemu 
przełożonemu skutków zniszczenia 
zmagazynowanej słomy.

Wyrok  w  tej  w  sprawie  zapadł 
15  grudnia  1924  r.  Wojskowy  Sąd 
Okręgowy w Warszawie w myśl ar-
tykułu 164, paragrafu 307 wojsko-
wego kodeksu karnego odstąpił od 
wydania wyroku,  „gdy prokurator 
przed udaniem się sądu na nara-
dę cofnął oskarżenie przeciw obu 
oskarżonym”.

Decyzję w tej sprawie podjął rów-
nież  Oficerski  Sad  Honorowy  dla 
Oficerów Sztabowych przy DOK I, 
który na posiedzeniu 21 lipca 1925 
r., po zapoznaniu się 

z  raportem  z  przeprowadzonego 
dochodzenia  odstąpił  od  rozpa-
trywania  sprawy  ppłk.  Tadeusza 
Kossakowskiego,  gdyż  stwier-
dził,  że  sprawa  ta  miała  charakter 
służbowy.

Ciąg dalszy za tydzień.
Alfred Kabata

CZĘŚĆ 1-SZA

Gen. dyw. Tadeusz Kossakowski (1888-1965) 
i jego związki z Nowym Dworem

Decyzją Ministra Obrony z 5 listopada 2019 r. gen. dyw. Tadeusz Kossakowski (1888 - 1965) został patronem 2 
Mazowieckiego pułku saperów, którego dowództwo stacjonuje od 2014 r. w Nowym Dworze Mazowieckim. We 

wrześniu 2024 r. jednostka obchodzi jubileusz 80 – lecia swego istnienia.
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nasze wilkowyje

Siła gór 
Pewnego faceta zapytano czemu gramoli się na szczyty 

gór. Odpowiedział: bo są. Jest to odpowiedź równie kon-
kretna, co poetyczna i na dodatek zgodna z rzeczywistością. 
Bo góry są. Można je zdobywać jak się ma siłę i odwagę, 
a można tylko patrzeć z bezpiecznej odległości, zupełnie jak 
z góralkami, które mają to do siebie, że niestety nie istnieją 
w osobnej rzeczywistości, w oderwaniu od niebezpiecznego 
kontekstu, ino obok górali. A góral, wiadomo, w obronie 
góralki co ją uważa za swoją, nawet jak jest cudza albo 
niczyja, gotów przyłożyć ciupagecką, albo sztachetą, albo 
i z gołej piąchy, a wszystko to może się skończyć poważnym 
uszkodzeniem ciała. Hadziuk to z nas wie najlepiej, bo się 
kiedyś w takiej góralce zakochał i że raz w pysk mu było ma-
ło, więc dostał i piąchą i sztachetą i nawet ciupagecką, tyle 
że się uchylił i ciupażka się wbiła w święty obrazek, co gó-
ralka uznała za zły omen i więcej go znać nie chciała, choć 
go ledwie poznała. A Hadziuk trzy lata chodził jak struty, bo 
to co dla niej było ledwie, jemu wydawało się mistrzostwem 
świata, aż dopiero poznał Celinę i zrozumiał, że to wicemi-
strzostwo było. Ale przez trzy lata żył w niewiedzy, więc mu 
było ciężko i od tej pory w góry nie jeździ. Teorię taką ma, 
że te mistrzostwo mniemane to się wzięło z rozrzedzonego 
powietrza i malowniczej scenerii, zwłaszcza że pierwszy 
raz się kochali w jagodowisku z widokiem na Czerwone 
Wierchy i Giewont, a z pobliskiej bacówki leciało na cały 
regulator „Bo jo cie kochom” zespołu De Press, co to jest 
z Norwegii, ale śpiewa w nim nasz górol. Więc w sumie wi-
doki, rozrzedzone powietrze, jagody słodziutkie rozmaślone 
w strategicznych miejscach i jeszcze pierwiastek wikiński, 
choć swojski – no kombinacja nie do pobicia. Aż dziw, że 
tylko trzy lata mu z życia zabrało, a nie więcej, ale to już 
zasługa Celinki, że go sobie wyhaczyła i pokazała, że Wilko-
wyje nie gęsi i swój język (miłości) też mają. I to nie raz, a od 
razu trzy razy, bo raz za dyskoteką, raz w drodze do domu 
jak ją odprowadzał i trzeci raz w domu rodzinnym, gdzie 
przez okno włazili i on potem przez to okno uciekał, jak 
Celinka zbyt głośno aprobatę dla jego, Hadziuka, talentów 
do komunikacji na migi wyrażała i ojciec się obudził. Potem 
Celina mu wyrzucała, że ją w środku rzeczy samej zostawił 
i na ponowne zaśnięcie strasznego ojczulka nie poczekał. 
No ale to insza historia, a o górach miało być.

Bo że są, to widać na zdjęciach, ale niektórym to nie 
wystarcza i w uzależnienie popadają, bo powietrze tam 
inne, woda ze źródełka pod szczytem szczególnie smakuje, 
a jak się człowiek trochu umorduje, to mu się najwyraźniej 
wrażliwość estetyczna powiększa, bo się potrafi zwykłym 
widokiem tak zachwycić, że ha, ha. A jak oglądasz zdjęcia 
to zupełnie tego nie ma. Bo póki sam się nie wdrapałeś, 
to wrażliwość zamknięta i euforii nie uświadczysz ani ciut, 
ciut. Niektórzy mówią, że ta euforia to się z rozrzedzonego 
powietrza bierze, ale to chyba w jakichś Himalajach albo 
innych Karakorach, a nie u nas w Tatrach mniejszych, bo 
większe bracia Słowacy sobie zabrali. Tak czy inaczej góry 
są, a euforia bywa, ale jak prawdziwa, to nie do zapomnie-
nia, nawet jeśli seksu w jagodach przy tym nie było. Dlatego 
Japycz z Michałową co roku w góry jeżdżą, choć już po 
nich nie chodzą, tylko najwyżej między nimi - po dolinkach. 
A i tak mają swoją euforię, choć bardziej dolinkową niż 
szczytową. A jedna dolinka to się nawet nomen omen Pysz-
na nazywa i najwyraźniej euforia tam za duża się robiła 
i za często, więc do niej wstępu zakazali i od lat ona za-
mknięta jest. A Japycz za młodu tam był i straśnie Michało-
wej chciał pokazać. Teoretycznie to Pyszna dla wszystkich 
niestety zamknięta, a w praktyce, to my w Polsce jesteśmy. 
Więc Solejukowa co to habilitację robi u takiego jednego 
profesura, co ma brata ważną szychę w GOPRze, zapropo-
nowała mu, co by wspólnie artykuł opublikowali o ukrytym 
wpływie gnozy na teorie spiskowe, a że profesur dawno nic 
odkrywczego nie opublikował, to do brata w te pędy i nie 
ma zmiłuj. Dość powiedzieć, że się okazało, że inspekcję 
pilną w dolinie Pysznej zrobić trzeba wygodnym gazikiem, 
a inspektor do gazika zdrożonych staruszków zgubionych 
na trasie zaprosił, co to zupełnym przypadkiem Michałową 
i Japyczem się okazali.

Euforia była taka, jak nie przymierzając młodego Ha-
dziuka w jagodach, choć tylko patrzyli i za ręce się trzymali. 
Taka to jest siła gór. I rzeczy zakazanych.

Pietrek

W Winnikach, czym chata bogata...
To już szósty rok, jak pod gościnnym dachem Zagrody Edukacyjnej państwa Hanny 
i Krzysztofa Kowalskich w Winnikach k/Nasielska, odbywa się Międzypowiatowe 
Spotkanie Integracyjne. Organizatorzy to: Warsztaty Terapii Zajęciowej 
w Świeszewie oraz Krajowe Gospodarstwo Demonstracyjne „Kowalski”.

Spotkanie  przedstawicieli  trzech  po-
wiatów:  nowodworskiego,  pułtuskiego 
i  płońskiego  oraz  zaproszonych  bardzo 
zacnych  i  licznych  gości,  dedykowane 
było osobom z niepełnosprawnością i ich 
rodzinom.  Motto  przewodnie  - Poznaj 
,zrozum, zaakceptuj.  Nie  zabrakło  też 
przedstawicieli  mediów  m.in.  Życie  Na-
sielska,  Tygodnik  Nowodworski,  Tygo-
dnik  Pułtuski,  Mazowieckie  To  i  Owo, 
Pułtusk News, TVP 1 Agrobiznes, TWP 
3 Warszawa.

Naszą rolą i zadaniem jest, aby przed-
stawić   w  jak najszerszych kręgach spo-
łeczeństwa te osoby, które bezinteresow-
nie wkładają swoją pracę, wiedzę i serce 
w pomoc słabszym i potrzebującym.

Chcący  szuka  sposobu,  malkontent 
szuka... przeszkód.

A tu proszę, dowód, że można! Można 
zorganizować i scalić całą rzeszę osób em-
patycznych i zainteresowanych w wspie-
raniu  i  pomocy  dla  tych,    którzy  mimo 
ograniczeń  i niepełnosprawności, pragną 
dołączyć  do  pełnego  funkcjonowania 
w życiu codziennym i publicznym.

Zachęcajmy  przedsiębiorców,  którzy 
z problematyką zatrudniania osób z nie-
pełnosprawnościami,  jeszcze  nie  mieli 
okazji  się  zapoznać,  aby  podjęli  ryzyko 

eprasa.pl db92079c06



w w w.jarmark24.pl
nr 37 JARMARK MAZoWiECki10 - 16 września 2024 7

Przez  skrzyżowanie  na 
przełaj!  Nie  zadaję  sobie  tru-
du,  by  przejść  po  pasach  dla 
pieszych.  Zamiast  po  bokach 
kwadratu,  gnam  po  przekąt-
nej. Oto krzyżówka Targowej 
z  aleją Świerczewskiego,  jed-
na z najruchliwszych w ciągu 
dnia.  Ale  teraz  noc  i  pusto. 
Mogę więc sobie pozwolić na 
to  gnanie  nieprzepisowe,  jak 
po polu. A muszę się śpieszyć, 
nie  ma  chwili  do  stracenia. 
Jeszcze  dobry  kilometr  dzie-
li  mnie  od  dworca  Warszawa 
Stadion, a zaledwie pięć minut 
od  odejścia  ostatniego  pocią-
gu. Z wywieszonym językiem 
kontynuuję maraton.

Na  próżno!  Wpadam  na 
peron  już  tylko po  to,  by od-
prowadzić  wzrokiem  odda-
lające  się  w  mroku  czerwone 
światła. Ostatni pociąg, który 
mógłby mnie zawieźć do mo-
jej podwarszawskiej mieściny, 
umknął mi sprzed nosa.

Siedzę  w  pustej  poczekal-
ni  klnąc  własną  nieprzezor-
ność,  wymyślając  sobie  za 
swą niepoprawność. Bo to nie 
pierwszyzna, już niejeden raz 
zdarzyło  mi  się  spędzić  noc 
na  tym  dworcu.  Wiecznie  to 
samo:  odprowadzam  dziew-
czynę  pod  drzwi  jej  miesz-
kania,  stajemy  na  półpiętrze 
oparci  o  ścianę  i  zaczyna  się 
długie,  nie  kończące  się  po-
żegnanie.  Po  prostu  nie moż-
na  się  od  niej  oderwać.  Boć 
przecież po to cała ta randka, 
by na koniec przytulić  się do 
siebie. Wszystko co przedtem 
– siedzenie w kawiarni, jazda 
tramwajem ze Śródmieścia na 
Pragę,  piesza  wędrówka  do 

jej domu w odległym punkcie 
praskiej  dzielnicy  –  stanowi-
ło  nudny  wstęp.  Nudziliśmy 
się  setnie przy kawiarnianym 
stoliku,  próbując  zabić  nudę 
paleniem  papierosów  i  popi-
janiem kawy; dopiero  tam na 
schodach zaczynał się główny 
punkt programu. Od tej chwili 
czas  płynął  błyskawicznie.  I 
gdym się w końcu odrywał od 
tych ust jędrnych jak owoc, od 
tej ponętnej szyi i upajającego 
biustu, było już okropnie póź-
no, czasu na dotarcie do dwor-
ca diabelnie mało.

No  i  dziś  ta  sama  historia. 
Patrzę  na  zegar  dworcowy: 
pierwsza po północy. Trzy go-
dziny do przybycia pierwsze-
go porannego pociągu. Co tu, 
cholera, przez  ten czas  robić? 
O spaniu na siedząco, na twar-
dej, wpijającej się w plecy ław-
ce, nie ma co marzyć. Znowu 
nuda,  nuda  jałowego  siedze-
nia, podobna do tamtej nudnej 
kawiarnianej nasiadówki.

W Pochwale wieku doj-
rzałego  czytamy,  że do  flirtu 
zdolni są  jedynie starsi pano-
wie.  Młodziak  według  Boya 
to  ślepe  narzędzie  przyrody. 
Uzupełnijmy: nie  tylko ślepe, 
ale  i  nieme.  „Czy  zrozumie 
młoda  głowa,  co  to  na  przy-
kład rozmowa; gdy płcie zgoła 
odmienne  wymieniają  myśli 
cenne.  Słowo  z  słowem  igra, 
skrzy  się,  fruwa  jak  piłka  w 
tenisie...”  itd.  Istotnie,  Boyu, 
tego rodzaju umiejętność była 
mi  niedostępna.  Byłem  prze-
ciwieństwem  bawidamka. 
Nazwano  mnie  raz  chodzącą 
powagą  i  poradzono  częściej 
się  uśmiechać.  –  Sztuczne, 

Wieczne ścibolenie  w wiecznej promocji (17)

Książka opublikowana 
przez Wydawnictwo TiO. 
Do nabycia w księgarni 
„U Leszka” - Legionowo, 
Stefana Batorego 10

Ślepe narzędzie przyrody

wymuszone  uśmiechy,  o  nie, 
wykluczone  –  brzmiała  mo-
ja  odpowiedź.  Po  czym  z 
uśmiechem:  –  To  mi  się  nie 
uśmiecha.

...Wtedy  nuda  we  dwoje, 
obecnie  nuda  w  samotności. 
Na  domiar  kończą  się  papie-
rosy.  W  kawiarni  spalało  się 
je  bezmyślnie,  niepotrzebnie; 
owo  podsuwanie  damie  naj-
pierw  papierosów,  potem  za-
palonej zapałki było wyłącznie 
teatralnym gestem, dodatkiem 
do kulejącej konwersacji, pró-
bą wypełnienia wlokącego się 
czasu. Teraz zapaliłoby się ze 
smakiem,  ale  niestety  pudeł-
ko  puste,  a  kiosk  od  dawna 
zamknięty.

Od zamiatającego poczekal-
nię kolejarza kupuję parę spor-
tów.  Człowiek  w  granatowej 
kurtce odkłada miotłę  i  sięga 
do kieszeni, by podzielić się ze 
mną zawartością swej paczki.

Palenie  fajek,  spoglądanie 
na  zegar,  czekanie.  Zabijam 
czas  obliczając,  ile  to  już  ra-
zy  spóźniłem  się  na  ostatni 
pociąg.  A  powodem  nie  było 
nic  innego,  tylko...  seksualny 
pociąg.  A.K.

wydarzenia

i zauważyli, że osoby te mimo ograni-
czeń, są wspaniałymi pracownikami, 
które  znakomicie  potrafią  pracować 
w  interesie  firmy  i  całej  pozostałej 
załogi.

Tu ukłon dla wyjątkowej pracowi-
tości   pani Prezes SWS - Bogumiły 
Szlaskiej,  Stowarzyszenia  Wsparcia 
Społecznego,  uczestników  WTZ, 
rodziny  państwa  Kowalskich  (gdzie 
z dużym zaangażowaniem pracuje już 
drugie pokolenie - córki) i niemożli-
we staje się faktem. Każdy przyjaciel 
ma swojego przyjaciela i tak 4 wrze-
śnia, zebrała się bardzo liczna grupa 
wspierająca  inicjatywę  zrozumienia 
i  akceptacji  dla  osób  z  niepełno-
sprawnością (szeroko pojętą).

Każdy z nas jest inny, to wcale nie 
znaczy że gorszy czy lepszy.

Każdy ma inne możliwości ekspre-
sji,  realizacji,  działania,  tworzenia, 
życia.  Szanujmy  tą  inność  i  różno-
rodność.  Wspólne  życie  będzie  lep-
sze  i  ciekawsze. Przyczyńmy się do 
rehabilitacji  społecznej  osób  z  nie-
pełnosprawnościami.  Współpraca 
buduje,  przykładem  nich  będzie  to 
spotkanie, potwierdzające społeczne 
zaangażowanie,  wrażliwość  i  em-
patię. Wspólnie  łammy bariery,  ste-
reotypy  i  uprzedzenia.  Otwierajmy 

drzwi przedsiębiorstw,  twórzmy no-
we miejsca pracy.

Program spotkania obejmował:
-Prezentację  profilu  działalności 

i dorobek organizatorów;
-Koncert  przebojów  Anny  Ger-

man i Anny Jantar w profesjonalnym 
i perfekcyjnym wykonaniu pani Ka-
tarzyny Zawady - laureatki festiwali 
krajowych i zagranicznych;

-Warsztaty rzeźbienia w glinie;
-Prezentację sprzętu straży Pożar-

nej,Straży Miejskiej oraz Policji;
-Konkursy  i  zabawy  dla  dzieci 

i dorosłych;
-Występ  Kapeli  Pana  Jacka 

z Sierpca.
Skoczna  muzyka  ludowej  kapeli 

porwała do tańca wszystkich,radości 
i śmiechom nie było końca.

Trzeba  podkreślić,że  spotkanie 
to, zostało zrealizowane przy doraź-
nym  wsparciu  licznych  sponsorów 
i przyjaciół.

Za naszym pośrednictwem, Warsz-
taty  Terapii  Zajęciowej  w  Świesze-
wie,  dziękują  wszystkim  wspiera-
jącym  i  pomagającym  z  jednakową 
wdzięcznością.  Nie  sposób  wszyst-
kich wymienić, aby kogoś nie pomi-
nąć i tym samym nie skrzywdzić.

Z  jednakową  mocą  DZIĘKUJE-
MY  WSZYSTKIM  DARCZYŃ-
COM. Bez Was kochani, nie było by 
tak  pęknie.  Przy  waszym  wsparciu 
czujemy się silni.

Dziękujemy  WSZYSTKIM,  któ-
rzy  są z nami każdego codziennego 
dnia i od święta też.

Na  kolejne  spotkanie  zapraszamy 
wszystkich  za  rok,już  dziś  obiecu-
ją,że  dołączą  do  nas  nowi  uczestni-
cy  - WTZ  z Legionowa. Z  radością 
powitamy nowych uczestników, wy-
mienimy doświadczenia, podzielimy 
się wiedzą poczęstujemy - czym cha-
ta bogata.

Nasz  tygodnik  informuje  ja-
ko  pierwszy,  że  działalność  WTZ 
w Świeszczewie została dostrzeżona 
i  doceniona  w  ogólnopolskiej,  XIX 
edycji  konkursu  LODOŁAMACZE 
2024.  To  uhonorowanie  pracy  na 
rzecz aktywizacji społecznej i zawo-
dowej osób z niepełnosprawnością.

J.W.

eprasa.pl db92079c06
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O matmo! – Interaktywna wystawa 
Centrum Nauki Kopernik w CSK 
w Wieliszewie w dniach 13-14 września

W  ramach  współpracy 
Ośrodka Kultury w Wielisze-
wie  i  Centrum  Nauki  Koper-
nik w budynku Centrum Spo-
łeczno-Kulturalnego w Wieli-
szewie pojawi się dwudniowa 
(13-14 września) interaktywna 
wystawa „O Matmo!”. To ide-
alna  okazja,  by  zainspirować 
dzieci  do  obserwacji,  do-
świadczania, zadawania pytań 
i  poszukiwania  odpowiedzi 
oraz  odczarować  demonizo-
waną Królową Nauk i pokazać 
matematykę  jako  fascynującą 
przygodę.

W ciągu każdej godziny wy-
stawę będzie mogło odwiedzić 
do 50 osób. Zapraszamy rodzi-
ny  i  szkoły.  Zorganizowane 

wejścia grupowe możliwe będą 
tylko po zgłoszeniu do Ośrod-
ka Kultury w Wieliszewie.

Nowy punkt obsługi mieszkańców
Powstał nowy punkt 
obsługi mieszkańców 
poza głównym budynkiem  
Urzędu Gminy Wieliszew. 
Od poniedziałku  
9 września w Centrum 
Społeczno-Kulturalnym 
mieszczącym się przy 
ulicy Niepodległości 
w Wieliszewie (wejście 
od ulicy Modlińskiej 
przy przystanku 
autobusowym) można 
złożyć dokumenty, pobrać 
wnioski, popracować 
zdalnie lub poczytać 
i odpocząć. Na początek 
punkt będzie czynny od 
poniedziałku do piątku 
w godzinach 8:00 – 16:00. 
Niebawem też dla wygody 
mieszkańców pojawią 
się automaty z kawą 
i przekąskami.

eprasa.pl db92079c06
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nadaj DROBNE na stronie

www.nadajdrobne.pl

OGŁOSZENIA  
DROBNE
do bieżącego numeru  

przyjmujemy  

do poniedziałku  
do godziny 12:00.

OGŁOSZENIA  
DROBNE
do bieżącego numeru  

przyjmujemy  

do poniedziałku  
do godziny 12:00.

Spółdzielnia Mieszkaniowa

Lokatorsko-Własnociowa w Pułtusku

ul. Tysiclecia 11 tel. 23 692 52 27 i 23 692 55 82

ogłasza

przetarg  nieograniczony  na  wykonanie  parkingu  na  60
miejsc  postojowych  z  drogami  wewntrznymi  z  kostki

brukowej  na  podsypce  cementowo-piaskowej  przy

budynkach  Podchorych  5  i  13-go  Pułku  Piechoty  7
w Pułtusku.

Wymagany termin realizacji robót do dnia 15.11.2024 r.

Oferty  naley  złoy  w  sekretariacie  Spółdzielni  w  terminie

do dnia 19.09.2024 r. do godz.15.00.

 

Specyfikacj  Istotnych Warunków Zamówienia za odpłatnoci
200 zł mona odebra w siedzibie Spółdzielni ul. Tysiclecia 11

pokój nr 5 tel. 23 692 52 27.

Wadium w kwocie 5.000 zł, na kade zadanie, naley wpłaci
na konto Spółdzielni PKO/Pułtusk nr 10 1020 1592 0000 2902

0012 3323 do dnia 19.09.2024 r.

Otwarcie ofert nastpi w siedzibie Spółdzielni w dniu 20.09.2024 r.

o godz. 9.00.

Zastrzegamy  sobie  prawo  do  swobodnego  wyboru  ofert,

prowadzenia dodatkowych rokowa, nie przyjcie adnej z ofert,

a  take  uniewanienie  przetargu  bez  podania  przyczyn.

Wykonawcy  z  tytułu  odrzucenia  oferty  nie  przysługuj  adne

roszczenia przeciwko Zamawiajcemu.

INFORMACJA

Na podstawie  art.  7  ust.  10  ustawy z  dnia  5  lipca  2018 r.  o  ułatwieniach  w przygotowaniu

i realizacji  inwestycji  mieszkaniowych oraz  inwestycji  towarzyszcych (Dz.  U.  2024 r.  poz.  195)

informuj, e na stronie bip.pultusk.pl został zamieszczony wniosek o ustalenie lokalizacji inwestycji

polegajcej na budowie budynku mieszkalnego wielorodzinnego wraz z niezbdn infrastruktur,

na terenie działek nr ewid. 65/143 i 65/144 w obrbie 12 miasta Pułtusk.

ZAWIADOMIENIE

Na  podstawie  art.  7  ustawy  z  dnia  5  lipca  2018  r.
o  ułatwieniach  w  przygotowaniu  i realizacji  inwestycji
mieszkaniowych oraz inwestycji towarzyszcych (Dz. U. 2024 r.
poz. 195) zawiadamiam, e w dniu 30.08.2024 r. do tut. Urzdu
wpłynł  wniosek  o  ustalenie  lokalizacji  inwestycji  polegajcej
na  budowie  budynku  mieszkalnego  wielorodzinnego  wraz
z niezbdn  infrastruktur,  na terenie działek nr ewid. 65/143
i 65/144 w obrbie 12 miasta Pułtusk. Przedmiotowy wniosek
wraz  z  załcznikami  został  zamieszczony  na  stronie
bip.pultusk.pl.  Uwagi  do  powyszego  wniosku  mog  by
składane  w  formie  pisemnej  na  adres  Urzdu  Miejskiego
w  Pułtusku,  ul.  Rynek  41,  06-100  Pułtusk  oraz  za  pomoc
rodków  komunikacji  elektronicznej,  na  adres
email:  um@pultusk.pl.  w  terminie  21  dni  od  publikacji
niniejszego  wniosku  na  stronie  bip.pultusk.pl,  tj.  do  dnia
26 wrzenia 2024 r.

Administratorem  danych  osobowych  jest  Burmistrz  Miasta
Pułtusk, majcy siedzib w Pułtusku (06-100) przy ul. ul. Rynek
–  Ratusz  41.  Burmistrz  Miasta  Pułtusk  wyznaczył  inspektora
ochrony  danych,  z którym  mona  skontaktowa  si  poprzez
email:  iod@pultusk.pl.  Szczegółowa  informacja  o zasadach
przetwarzania danych osobowych, zgodna z art. 13 ust. 1 i  2
Rozporzdzenia  Parlamentu  Europejskiego  i  Rady  (UE)
2016/679 z dnia 27 kwietnia 2016 r.  w sprawie ochrony osób
fizycznych  w zwizku  z  przetwarzaniem  danych  osobowych
i  w  sprawie  swobodnego  przepływu  takich  danych  oraz
uchylenia  dyrektywy  95/46/WE  (ogólne  rozporzdzenie
o  ochronie  danych)  (Dz.  Urz.  UE  L  119  z 4.05.2016, str.1)
została  opublikowana  na  stronie  internetowej  Urzdu
http://pultusk.pl/ochrona-danych-osobowych/  oraz  wywieszona
na tablicy ogłosze w siedzibie Urzdu.

wiercze, dnia 10 wrzenia 2024 r.
GP.6722.1.2024.BKF

OGŁOSZENIE
Wójta Gminy wiercze o przystpieniu do sporzdzenia planu ogólnego gminy wiercze

Na  podstawie  art.  13i  ust.  3  pkt.1  ustawy  z  dnia  27  marca  2003  r.  o  planowaniu
i zagospodarowaniu przestrzennym  (Dz. U. z 2023 r.  poz. 977 ze zmianami)  oraz art. 39 ust. 1
i art. 54 ust. 3 ustawy z dnia 3 padziernika 2008 r. o udostpnianiu informacji o rodowisku i jego
ochronie,  udziale  społeczestwa  w ochronie  rodowiska  oraz  o  ocenach  oddziaływania
na rodowisko (Dz. U. z 2024 r.,  poz. 1112), ogłaszam o podjciu przez  Rad  Gminy wiercze
Uchwały Nr 342/XLV/2024 z dnia 14 marca 2024 r. w sprawie przystpienia do sporzdzenia planu
ogólnego gminy wiercze.

Wnioski do projektu planu ogólnego naley składa do dnia 10 padziernika 2024 r. na pimie
utrwalonym  w  postaci  papierowej  lub  elektronicznej,  w  tym  za  pomoc  rodków  komunikacji
elektronicznej,  w szczególnoci  poczty  elektronicznej,  na  formularzu  (zgodnym  ze  wzorem
stanowicym załcznik do Rozporzdzenia Ministra Rozwoju i Technologii z 13 listopada 2023 r.
w sprawie wzoru formularza pisma dotyczcego aktu planowania przestrzennego – Dz. U. z 2023 r.
poz. 2509) na adres: Wójt Gminy wiercze,  ul. Kolejowa 2, 06-150 wiercze, w siedzibie Urzdu
Gminy wiercze, na adres e-mail: gmina@swiercze.pl, za porednictwem elektronicznej skrzynki
podawczej ePUAP: /UGSwiercze/skrytka

Formularz wniosku dostpny jest w siedzibie Urzdu Gminy wiercze oraz na stronie Biuletynu
Informacji  Publicznej  Urzdu  Gminy  wiercze  w  zakładce  Dla  mieszkaca-Gopodarka
przestrzenna-Plan  ogólny-wnioski  do  planu  ogólnego  (https://swiercze.biuletyn.net/?
bip=2&cid=601&id=1391) 

Zgodnie  z  art.  8g  ust.  2  ustawy  o  planowaniu  i  zagospodarowaniu  przestrzennym składajc
wniosek naley poda swoje imi, nazwisko albo nazw oraz adres zamieszkania albo siedziby,
adres poczty elektronicznej o ile si taki posiada. Naley równie wskaza czy jest si włacicielem
czy uytkownikiem wieczystym nieruchomoci objtej wnioskiem. Mona równie poda dodatkowe
dane do kontaktu takie jak adres do korespondencji lub numer telefonu. 

Wnioski  do  prognozy  oddziaływania  na  rodowisko  naley  składa  w  terminie  do  dnia
10  padziernika  2024 r.  w  formie  pisemnej,  ustnie  do  protokołu  w  siedzibie  Urzdu  Gminy
wiercze, bd za pomoc rodków komunikacji elektronicznej bez koniecznoci opatrywania ich
bezpiecznym  podpisem  elektronicznym,  na  adres:  Wójt  Gminy  wiercze,  ul.  Kolejowa  2,
06-150  wiercze,  w siedzibie  Urzdu  Gminy  wiercze,  na  adres  e-mail:  gmina@swiercze.pl,
za porednictwem elektronicznej skrzynki podawczej ePUAP: /UGSwiercze/skrytka.

Zgodnie  z  artykułem  13  i  14  Rozporzdzenia  Parlamentu  Europejskiego  i  Rady  (UE)  2016/679  z  dnia
27 kwietnia 2016 r. w sprawie ochrony osób fizycznych w zwizku z przetwarzaniem danych osobowych 
i  w  sprawie  swobodnego  przepływu  takich  danych  oraz  uchylenia  dyrektywy  95/46/WE  (ogólne
rozporzdzenie  o ochronie  danych),  Wójt  Gminy spełnia  obowizek informacyjny przekazujc Pastwu
ponisze dane:
Administratorem Pastwa danych osobowych jest Gmina wiercze reprezentowana przez Wójta Gminy wiercze,
ul.  Kolejowa  2,  06-150  wiercze,  tel:  23  691  60  45,  fax:  23  691  60  12,  e-mail:  gmina@swiercze.pl.  Dane
kontaktowe do Inspektora Ochrony Danych:  e-mail: iod@swiercze.pl Celem przetwarzania danych jaki realizuje
Administrator jest opracowanie planu ogólnego. Odbiorcami, którym moemy udostpni Pastwa dane osobowe,
s  podmioty  zapewniajce  oprogramowanie  przetwarzajce  dane.  Dane  nie  bd  przekazywane  do  Pastw
trzecich. Dane osobowe bd przetwarzane przez okres obowizywania planu ogólnego. Pastwa dane osobowe
s przetwarzane na podstawie przepisów prawa, które okrelaj ustawy: z dnia 27 marca 2003 r. o planowaniu
i zagospodarowaniu przestrzennym oraz z dnia 3 padziernika 2008 r. o udostpnianiu informacji o rodowisku
i  jego ochronie,  udziale  społeczestwa w ochronie  rodowiska oraz o  ocenach oddziaływania  na rodowisko.
Jednoczenie posiadaj Pastwo moliwo dostpu i aktualizacji podanych danych i prawo do dania usunicia
lub  ograniczenia  przetwarzania  oraz  prawo  do  wniesienia  sprzeciwu  wobec  przetwarzania,  a  take  prawo
do przenoszenia danych. Z przysługujcych praw mog Pastwo skorzysta kontaktujc si przez podane wyej
dane. Przysługuje Pastwu prawo wniesienia skargi do Prezesa Urzdu Ochrony Danych Osobowych. Podanie
danych  jest  dobrowolne,  jednak  niezbdne  do  zrealizowania  celu.  W  ramach  realizowanego  przetwarzania
nie wystpuje profilowanie.

WÓJT GMINY WIERCZE
       - Adam Misiewicz -

WYCIG Z OGŁOSZENIA
o I przetargu ustnym nieograniczonym

na sprzeda działki połoonej w miejscowoci Mieszki-Kuligi gm. Winnica

Na podstawie art. 28 ustawy z dnia 21 sierpnia 1997 r. o gospodarce nieruchomociami (Dz. U.
z 2023r. poz. 344 ze zm.) oraz rozporzdzenia Rady Ministrów z dnia 14 wrzenia 2004r. w sprawie
sposobu i trybu przeprowadzania przetargów oraz rokowa  na zbycie nieruchomoci (t.j.  Dz. U.
z 2021r. poz. 2213), Wójt Gminy Winnica ogłasza I przetarg ustny nieograniczony na sprzeda
działki połoonej w miejscowoci Mieszki-Kuligi gm. Winnica:

 działka nr ewid. 118/1 o pow. 0,0224 ha (zabudowana budynkiem mieszkalnym o powierzchni 

zabudowy 83,25 m2) - cena wywoławcza – 174.000,00 zł

Przedmiotowa działka stanowi własno Gminy Winnica dla której w Sdzie Rejonowym w Pułtusku
IV Wydział Ksig Wieczystych prowadzona jest Ksiga Wieczysta Nr OS1U/00043137/8.

 Warunkiem przystpienia do przetargu jest wniesienie  wadium na konto Urzdu Gminy w

Winnicy Bank Spółdzielczy Nasielsk Oddział Winnica Nr 75 8226 0008 2002 2000 1270 0011
w terminie do dnia 7 padziernika 2024r.  (poniedziałek).  Ponadto informuje si,  e wpłata
wadium powinna znale si na koncie Urzdu Gminy w wyznaczonym wyej terminie.

 Ustala si wadium w wysokoci 10% wartoci działki: 17.400,00 zł.
 Wadium wpłacone przez uczestnika, który wygrał przetarg, zostanie zaliczone na poczet ceny

nabycia  nieruchomoci,  pozostałym  uczestnikom  wadium  zostanie  zwrócone  nie  póniej
ni przed upływem 3 dni od dnia zakoczenia przetargu.

 Wadium w przypadku, gdy osoba wskazana w protokole z przeprowadzonego przetargu jako

nabywca nie przystpi bez usprawiedliwienia do zawarcia umowy w wyznaczonym miejscu
i  terminie  Wójt  Gminy  Winnica  moe  odstpi  od  zawarcia  umowy,  a  wpłacone  wadium
nie podlega zwrotowi.

 Postpienie ceny nie moe by nisze ni 1% ceny wywoławczej, w zaokrgleniu do pełnych

dziesitek złotych.
 Przetarg jest wany bez wzgldu na liczb uczestników, jeli chocia jeden z nich zaoferuje

cen wysz od ceny wywoławczej.
 Cena  sprzeday  nieruchomoci  podlega  zapłacie  przez  kupujcego  nie  póniej

ni w przeddzie zawarcia umowy przenoszcej własno.

PRZETARG ODBDZIE SI DNIA 11 padziernika 2024r. (pitek) O GODZ. 9.00
W URZDZIE GMINY W WINNICY, UL. PUŁTUSKA 25, 06-120 WINNICA

(parter, sala konferencyjna)

 Opis nieruchomoci:
Przedmiotowa nieruchomo oznaczona numerem ewidencyjnym 118/1 o powierzchni 0,0224
ha połoona we wsi  Mieszki-Kuligi,  zabudowana jest  parterowym budynkiem mieszkalnym
o powierzchni zabudowy 83,25 m2, powierzchni uytkowej 61,24 m2. 

 Przeznaczenie nieruchomoci: 
Nieruchomo  nie  ley  na  obszarze  objtym  miejscowym  planem  zagospodarowania
przestrzennego,  zgodnie  ze  stanem  faktycznym  i  ewidencj  gruntów  stanowi  budynki
mieszkalne- symbol B.

 Nieruchomo jest wolna od obcie i zobowiza.

 W dniu przetargu uczestnicy okazuj  kopi wniesienia wadium, dane osobowe.

 Osoba reprezentujca uczestnika przetargu, winna przedstawi pełnomocnictwo w formie aktu

notarialnego do uczestnictwa w przetargu, zakupu nieruchomoci.
 W przypadku chci  nabycia  do majtku  wspólnego,  warunkiem jest  stawiennictwo obojga

małonków lub  jednego,  który  bdzie  posiadał  pisemn  zgod  drugiego  do  uczestnictwa
w przetargu.

 Oferent  pozostajcy  w  zwizku  małeskim  chccy  naby  nieruchomo  do  majtku

osobistego winien złoy  stosowne owiadczenie  o  nabywaniu  nieruchomoci  do  majtku
osobistego.

 Zgodnie  z  ustaw  z  dnia  11  marca  2004  r.  o  podatku  od  towarów  i  usług  -  sprzeda
w/w nieruchomoci nie podlega opodatkowaniu podatkiem od towarów i usług VAT. 

 Koszty zwizane z zawarciem umowy sprzeday ponosi kupujcy.

Wójt  Gminy  Winnica  zastrzega  sobie  prawo  odwołania  przetargu  z  wanych  powodów,
informujc o tym fakcie w formie prawem przewidzianej.

Ogłoszenie podaje si do publicznej wiadomoci na tablicy ogłosze Urzdu Gminy w Winnicy,
na  stronie  internetowej  www.bip.gminawinnica.pl,  na  tablicy  ogłosze  w  miejscowoci  Mieszki-
Kuligi, w gazecie Tygodnika Pułtuskiego.

Informacje dotyczce przetargu mona uzyska w Urzdzie Gminy w Winnicy oraz telefonicznie
pod numerem telefonu (23)691-40-31 lub na stronie internetowej www.bip.gminawinnica.pl

WÓJT GMINY WINNICA
mgr Robert Wróblewski

pRaCa
dam pracę

ZATRUDNIMY PIEKARZY - mile widzia-
ny CIASTOWY. Piekarnia, Zegrzyńska 
36, Legionowo. Tel. 22 784 09 30, 22 
772 82 56 
 LEG 53498

szukam pracy

Pielęgniarka z doświadczeniem 
przyjmie pracę u osób wymagających 
opieki - Legionowo i okolice. 
 Tel. 517 818 804, 505 330 176 
 LEG 53511

SpoRT i uRoda

TuRYSTYka

uSłuGi
remont i budowa

Elektryk złota rączka  515010373 
 LEG 53510

Glazura, terakota, gres, malowanie, 
gładź gipsowa, przeróbki elektryczne, 
przeróbki hydrauliczne, panele. 
Krótkie terminy. Tel: 501-184-279 
 LEG 53513

złoTa RĄCzka - usługi budow-
lane,   hydrauliczne, elektryka, 
mniejsze  i większe remonty. 
Szybko, tanio  
i  solidnie. Referencje. 735953829 
 LEG  53387

ogrodnicze

Wycinka drzew metodą alpinistyczną, 
sekcyjna wycinka drzew, przycinanie, 
prześwietlanie koron drzew, usuwa-
nie martwych drzew, gałęzi, konarów, 
usługi rębakiem, zrębkowanie gałęzi 
oraz wywóz urobku. Z PODNOŚNIKA, 
MIEJSCA TRUDNO DOSTĘPNE, PROFE-
SJONALNIE.  698-991-470 
 LEG  53176

porządki
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OGŁOSZENIA  
DROBNE
do bieżącego numeru  

przyjmujemy  

do poniedziałku  
do godziny 12:00.

LEGIONOWO

Jagielloñska 8

OGŁOSZENIA  
DROBNE
do bieżącego numeru  

przyjmujemy  

do poniedziałku  
do godziny 12:00.

OGŁOSZENIA  
DROBNE
do bieżącego numeru  

przyjmujemy  

do poniedziałku  
do godziny 12:00.

STAROSTA PUŁTUSKI
podaje do publicznej wiadomoci:

Na  tablicy  informacyjnej  Starostwa  Powiatowego

w  Pułtusku  przy  ul.  Marii  Skłodowskiej  Curie  11  oraz

na  stronach  internetowych  urzdu  (www.powiatpultuski.pl

i  BIP)  zostanie  umieszczony na okres  21  dni  tj.  od  dnia

11 wrzenia 2024 r. do dnia 1 padziernika 2024 r. wykaz

nieruchomoci  stanowicej  własno  Skarbu  Pastwa

przeznaczonej  do  sprzeday  w  trybie  bezprzetargowym

na  rzecz  uytkownika  wieczystego.  Wykaz  dotyczy

nieruchomoci  gruntowej  połoonej  w obrbie  Grabówiec,

gmina Pułtusk, oznaczonej w ewidencji gruntów i budynków

numerem działki 122/2 o powierzchni 2,4684 ha.

Solidna umyje okna. Legionowo 
515-949-526 
 LEG 53512

BizneS

nieRuCHoMoŚCi
sprzedam dom

Wójcik Development Adam Wójcikow-
ski 05-119 Łajski, ul. Fabryczna 20 
+48 533 063 000, +48 502 469 160 
 biuro@wojcikdevelopment.pl   
 LEG 53425

sprzedam działkę

Działka budowlana 1300 metrów , 
może być na bliźniak. Cena 530zł za 
metr. Jabłonna 602-222-431 
   53505

Sprzedam działkę budowlaną, 2800 
metrów,szerokosc 40x500 metrów + 
droga 10 metrów obok działki, cena 
2300000 do negocjacji w Karolinie, 
602-222-431 
   53504

zWieRzĘTa
sprzedam

Sprzedam w dobre ręce szczeniaka 
labradora - 10 miesięcy.  Tel. 602 74 
16 89 
 LEG 53508

uRoCzYSToŚCi
organizacja imprez

Parodysta, wodzirej, konferansjer, 
animator kultury, pół�nalista pro-
gramu „Mam talent” - tanio, solidnie 
- Legionowo i okolice 791833101 
 LEG  53384

ReSTauRaCJa LeGionoWSka; 
chrzciny, komunie, stypy,  
urodziny, uroczyste obiady,  
romantyczne kolacje, catering. 
Tel. 505-360-809,  www.legio-
nowska.pl 
 LEG  53178

SpRzĘT iT

MaTRYMoniaLne

koMunikaTY

RÓŻne

kupię szklarnie do rozbiórki 
mnożarki, gotówka 515924866 
 LEG 53413

Sprzedam duże drewniane rzeźby, 
kapliczki  601913597 
 LEG  53386

Sprzedam: parapety i stopnie 
schodowe: dębowe 100 x 30 x 3.8 
cm - cena 130 +vat (klasa rustic); 
jesionowe 120 x 30 x 3.8 cm 130 zl 
+vat.  Telefon 607607700 
 PUL 53466
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Wydarzenie  rozpoczęło  się  od  uroczystego 
apelu  przy  pomniku  upamiętniającym  ofiary 
wojny, gdzie złożono wieńce i kwiaty. W uro-
czystościach  wzięli  udział  przedstawiciele 
władz lokalnych, organizacji społecznych oraz 
młodzież szkolna, która przygotowała specjalny 

program artystyczny. W czasie obchodów przy-
pomniano,  jak wielkie znaczenie miała walka 
o niepodległość Polski w kontekście wydarzeń 
z września 1939 roku.

Dalsze  uroczystości  obejmowały  prelekcje 
historyczne,  wystawy  oraz  pokazy  filmów 

dokumentalnych,  które  przybliżyły  uczestni-
kom  przebieg  wojny  i  losy  Polaków  w  czasie 
okupacji. Wydział Organizacji i Promocji Urzę-
du  Miasta  Nasielsk  zadbał  o  to,  aby  obchody 
miały zarówno wymiar refleksyjny, jak i edu-
kacyjny, szczególnie dla młodszych pokoleń.

Obchody  85.  rocznicy  wybuchu  II  wojny 
światowej  w  Nasielsku  stanowiły  ważny  ele-
ment pielęgnowania pamięci historycznej i były 
doskonałą okazją do przypomnienia, jak ważna 
jest wolność i pokój, o które trzeba wciąż dbać 
i walczyć.

Nasielsk upamiętnił 85. rocznicę wybuchu II wojny światowej
Z okazji 85. rocznicy wybuchu II wojny światowej, mieszkańcy Nasielska i okolic uczestniczyli w uroczystościach, które 

przypomniały o tragicznych wydarzeniach sprzed lat. Obchody miały charakter zarówno edukacyjny, jak i patriotyczny, a ich 
celem było uczczenie pamięci o�ar oraz oddanie hołdu bohaterom, którzy walczyli o wolność Ojczyzny.

29 sierpnia podpisana 
została umowa dotycząca 
przebudowy drogi 
powiatowej nr 2430W 
na odcinku Wągrodno 
– Budy Siennickie – 
Studzianki. Zakres 
prac objętych umową 
obejmuje kompleksowe 
roboty przygotowawcze, 
w tym prace pomiarowe 
oraz karczowanie drzew 
i krzewów.

Przebudowa drogi zakłada 
wykonanie nowej nawierzch-
ni z mieszanki mineralno-bi-
tumicznej, poszerzenie jezd-
ni oraz utworzenie poboczy.

Dodatkowo  przewidzia-
no  roboty  wykończeniowe, 
które  obejmą  oczyszczenie 
rowów,  wymianę  przepu-
stów  oraz  montaż  oznako-
wania  pionowego.  Całość 
prac  będzie  realizowana  na 
odcinku o długości 860 me-
trów.  Wykonawcą  inwesty-
cji  jest  firma  Infrastruktura 
Bud-59 Sp. z o.o. z  siedzibą 
w Warszawie.

Łączny  koszt  inwestycji 
wynosi 675 692,94 zł brutto, 
a zadanie jest współfinanso-
wane  z  budżetu  Wojewódz-
twa Mazowieckiego. Zakoń-
czenie  robót  przewidziane 
jest na 14-X-24r.

Przebudowa drogi 
powiatowej nr 2430W: 
Wągrodno – Budy 
Siennickie – Studzianki

Zgrupowanie  odbyło  się  na 
Centralnym  Poligonie  Sił  Po-
wietrznych w Ustce, gdzie tery-
torialsi doskonalili swoje umie-
jętności  strzeleckie,  taktyczne 
oraz działania w trudnych wa-
runkach terenowych.

Szkolenie  obejmowało 
m.in.  strzelanie  do  tarcz  na 
plaży  z  różnych  typów  broni, 
w tym karabinu MSBS GROT, 

pistoletu VIS i karabinu wybo-
rowego BOR. Zajęcia odbywa-
ły się zarówno w dzień, jak i w 
nocy,  co  pozwalało  na  trening 
w  warunkach  ograniczonej 
widoczności  z  użyciem  gogli 
noktowizyjnych.

Szkolenie  strzeleckie  było 
kluczowym  elementem  tego 
poligonu  –  mówi  podoficer, 
instruktor  z  Pomiechówka. 

– Żołnierz musi umieć strzelać 
celnie i bezpiecznie w każdych 
warunkach, a trafienia naszych 
ludzi  były  bardzo  precyzyjne, 
co świadczy o dobrym przygo-
towaniu i jakości sprzętu.

Jednym  z  najtrudniejszych 
modułów było szkolenie z „zie-
lonej  taktyki”,  czyli  działań 
w  terenie  leśnym,  dodatkowo 
utrudnionych  przez  piaszczy-
sty grunt. Żołnierze uczyli  się 
walki  w  trudnych  warunkach 
terenowych, realizując zadania 
takie  jak  patrolowanie,  zakła-
danie  posterunków  obserwa-
cyjnych  oraz  utrzymywanie 
łączności.

Zgrupowanie  zakończyła 
symulacja  całodobowej  akcji 
bojowej,  w  której  żołnierze 
musieli obronić posterunek za-
atakowany przez dywersantów. 

Każda  z  kompanii  wykazała 
się  swoimi  specjalistycznymi 
umiejętnościami, w tym Kom-
pania Saperów odpowiedzialna 
za  rozpoznanie  i  oczyszczenie 
terenu, a Kompania Logistycz-
na zapewniła zdolność bojową 
oddziałów.-  Takie  szkolenia, 
choć  wymagające,  dają  nam 
możliwość  sprawdzenia  się 
w  praktyce.  Pracujemy  w  ma-
łych zespołach, gdzie każdy ma 

swoje zadanie. To także czas in-
tegracji, bo współdziałanie jest 
kluczowe w wojsku – mówi ka-
pral Mateusz z Pomiechówka.

Podczas  poligonu  ćwiczono 
również  medycynę  pola  wal-
ki,  co  ma  znaczenie  nie  tylko 
w  działaniach  bojowych,  ale 
także w niesieniu pomocy ofia-
rom nagłych zdarzeń w warun-
kach cywilnych.

To  już  szóste  szkolenie 

zintegrowane  6  Mazowieckiej 
Brygady  Obrony  Terytorialnej 
w tym roku, które jest kluczo-
wym  elementem  podtrzymy-
wania  gotowości  bojowej  żoł-
nierzy.  Kolejne  zgrupowania 
poligonowe  planowane  są  dla 
innych  batalionów  brygady, 
w  tym  61  Batalionu  Lekkiej 
Piechoty  z  Książenic  oraz  63 
Batalionu  z  Nowego  Miasta 
nad Pilicą.

Szkolili się nad Bałtykiem
Blisko 250 żołnierzy 6 Mazowieckiej Brygady Obrony Terytorialnej, w 
tym Kompania Saperów z Pomiechówka, wzięło udział w 14-dniowym 
szkoleniu poligonowym nad Bałtykiem.
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Ciąg dalszy ze str. 1-szej

Teraz jest tylko malutki przeszklo-
ny  domek  wielkości  małej  stacji 
benzynowej.

Był  tu  również  węzeł  kolejki 
wąskotorowej. 

Skorzystałem  z  tego  transpor-
tu  z  ciekawosci  jeszcze  w  stanie 
wojennym.

To było ponad 40 lat temu.
Podróz  trwała  dobrych  kilka  go-

dzin by się znaleźć 
w  Pułtusku.  Nie  spieszylem  się 

mialem czas bo pierwszy rok po ma-
turze  zawalilem  egzamin  na  studia. 
Poznawalem kraj.

Stacja  Winnica  zaskoczyła  mnie 
urokliwą nazwą. 

Tutaj  na  Mazowszu  to  wieś,  a  na 
Podolu...obwodowe miasto.

Przyjechaliśmy  zostawić  książki 
na moje ostatnie kazania w Polsce. 

Wiązała  się  z  tym  promocja  bro-
szurki i dwu moich nowych książek. 
Nie  ukrywam.  Na  starość  zrobiłem 
się płodnym pisarzem. Każdy kapłan 
ma  jakieś  hobby.  Bez  tego  celibat 
i samotność byłaby nieznośna.

Uczono  nas  w  seminarium  że  to 
trzeba jakoś „sublimiwać”.

Pod nieobecnosć proboszcza przy-
jął nas rezydent ks. Artur rodem z Po-
miechówka. Chciał ugościć kawą ale 
zepsuł się automat.

Wypiliśmy więc  herbatę  zagryza-
jąc ciastem. 

Brat  wrócił  do  Płocka  a  ja  się 
udałem  dalej  sladami  ks.  Sławka 
na  pielgrzymkę  do  Pięknej  Pani 
Ostrobramskiej.

Jak  mi  tam  było  to  oddzielna 
opowieść. 

Wracałem do Piescirogów okrężną 
drogą bo przez Kijów. „Gdzie Rzym 
a gdzie Krym” ktos by powiedział.

O takich jak ja w Rosji powiadają: 
„WĘDRUJĄCA ŻABKA”. (Лягушка 
Путешественница).

Nie  było  łatwo  wykonać  plan  ale 
prosto z granicy rzutem na metę za-
meldowałem  się  w  zakrystii  pierw-
szego września o 7.55.

Już w sobotę wieczorem wysłałem 
meldunek  do  ks.  Proboszcza  że  nic 
mi się w drodze nie stało że nie wpa-
dłem pod ostrzał i ze autobus z Białej 
Cerkwi (kijowska miescina) do War-
szawy choć mocno spóźniony przed 
północą powinien być w Polsce.

Ks.  Sławek  Wiśniewski  pochodzi 
z tych samych okolic co i ja. 

On  z  Sierpca  nad  Skrwą  a  ja  ze 
Skrwilna nad Skrwą. Nie wykluczone 
że jesteśmy z tego samego gniazda. 

Te  same  nazwisko,  ta  sama 
generacja  i  taka  sama  pasja  do 
podróżowania. 

„Spokojnie,  nic  sie  nie  dzieje, 
zdążymy”-  uspokajał  mnie  gdy  za 
10  ósma  zamknął  się  przede  mną 
szlaban.

Kazanie miałem gotowe.
Przygotowałem  je  w  drodze  do 

Ostrej Bramy „na wszelki wypadek” 

gdyby trzeba było głosić. 
Kaznodziejów jednak w tej pieszej 

pielgrzymce było tak wielu że kolejka 
do mnie nie doszła.

Moje  kazania  powstają  w  formie 
konspektu w kilku punktach zwykle 
na strzępach papieru. Tym razem jed-
nak miałem ładnie wykaligrafiwany 
schemat z podtytulami:

1. ŚWINIA 
2. KROKODYL
3. ŻÓLWIE JAJO
4. AWA PAKA
5. OJ CZŁOWIEKU
6. HAGKIO DŻONIM
5. SHU YO MIMOTO NI
6. SZEROKI KOŚCIÓŁ
Ewangelia  z  dnia  była  o  jedzeniu 

brudnymi rękoma.
Dorzuciłem więc do schematu trzy 

opowieści:

1. Dłonie Matki
2. Gorzowski Klasztor
3. Brudasy Papuasy.
Kazania  misyjne  są  dość  długie 

a moje jak dostrzegł życzliwy ksiądz 
proboszcz,  na  każdej  mszy  świętej 
brzmiało troszkę inaczej. 

Co tam troszkę. 
To  były  trzy  dopełniające  się 

opowieści.
KAZANIE PIERWSZE.
„OPOWIESĆ O ŚWINI”
Moja  pierwsza  papuaska  parafia 

składała  się z 30 wiosek. Wszystkie 
podobnej  wielkości  i  każda  odległa 
od kolejnej okolo 2 kilometry. 

Od razu dostrzegłem że we wszyst-
kich są kaplice z bambusu albo dość 
solidne drewniane kościoły. 

Pamiątka  po  niemieckich  Serca-
nach  którzy  się  tu  pojawili  90  lat 
temu. 

Większość  misjonarzy  patroluje 
swoje wioski dwa razy do roku czyli 
na Wielkanoc i na Boże Narodzenie. 
Mi  się  ta  kolęda  tak  spodobała  ze 

robiłem comiesięczny obchód. 
Tym  sposobem  żadnej  wiosce  się 

nie  naprzykrzalem  bo  bywałem  raz 
w miesiącu. 

Czy to był Piątek czy Świątek dla 
nich  to była niedziela. Ksiądz przy-
szedł  a  znaczy  że  cała  wioska  „do 
kościoła marsz”.

W tej dość nudnej papuaskiej wiej-
skiej rzeczywistości bez światła bez 
telewizorów i internetu wizyta kapła-
na to okazja do wymiany opowieści 
nie  tylko z Biblii  lecz również z są-
siednich wiosek. 

Do zjedzenia dla księdza kawałek 
ryby i banana zawsze się znajdzie. 

Gdzie  go  jednak  położyć  spać  to 
był dla wielu dylemat.

Zdecydowałem  że  będę  spać 
w kaplicy. 

Wiele kaplic ma betonowe prezbi-
terium i łatwo spać bo troszkę chłod-
niej niż na piasku.

Gdy jednak betonu nie ma ścielili 
mi legowisko z liści tuż za ołtarzem.

A  gdzie  na  całym  świecie  będzie 
księdzu  lepiej:  „u  Pana  Boga  za 
piecem”.

We wiosce Lingo Lingo co znaczy 
„wioska psów” zdarzyło się że pośród 
nocy jak zombi w ciemnościach toro-
wałem sobie drogę na plażę bo w Pa-
pui na plażę się chodzi „za potrzebą”. 
Nie mając w ręku  latarki ani  telefo-
nu bo to w Papui luksus szedłem po 
omacku. 

W połowie kaplicy  się  potknąłem 
i narobilem wrzasku. Jakieś ogromne 
cielsko leżało pod ołtarzem. Nie był 
to jednak pobożny Papuas ale dużych 
rozmiarów świnia.

Tu  wyjaśnić  muszę  że  papuaskie 
kaplice nie mają drzwi na wioskach 
a  odwiedzanie  ich  przez  zwierzęta 
nie jest tu rzadkością. 

Nawet  na  mszy  pieski  i  kot-
ki  siedzą  w  harmonii  ze  swymi 
gospodarzami.

Dokładnie  tak samo jak na filmie 
o św. Franciszku. 

Świnia  się  mnie  wystraszyła  a  ja 
jej. Zrobiło się zbiegowisko. Wieśnia-
cy przybiegli  sprawdzić  co  się  stało 
z proboszczem.

Po  chwili  uspokojeni  wracali  do 
swoich szałasów a ja do kaplicy. Świ-
nia znalazła sobie inny zakątek.

Nie starczyło mi czasu na inne opo-
wieści.  W  tym  pierwszym  kazaniu 
dorzuciłem  tylko  historię  brudnych 
rąk i piosenkę w języku papuaskim.

„BRUDNE RĘCE MATKI”
Epizod drugi pierwszego kazania.
Brudne ręce Matki to wzruszająca 

opowieść  którą  przywiozłem  12  lat 
temu z Indii. Byłem tam na rekolek-
cjach i wyczytałem o pewnym księ-
dzu który zaprosił mnóstwo gości na 
swój srebrny jubileusz. 

Zrobił wielkie zakupy. Spodziewał 

się wielu kapłanów a nawet biskupa. 
Pośród kupionych potraw i naczyń 

były też środki czystości. 
Uwagę Matki przyciągnął pumeks 

którego  nie  widziała  i  nie  używała 
przedtem.

Gdy zaciekawiona spytała syn wy-
jaśnił że to jest do higieny nóg. 

„Można też nim wyszorować dło-
nie gdy są spracowane i spękane” do-
rzucił patrząc na ręce Matki. 

Wiejska  kobieta w  lot  zrozumiała 
co syn miał na myśli.

Wstydził się zapewne że tymi spę-
kanymi dłońmi mama będzie się wi-
tać z Ekscelencją.

Matka spisała się na medal. 
Było mnóstwo smacznych potraw. 

Biskup chciał uścisnąć dłoń kucharki 
ale nikt nie potrafił jej znaleźć. 

Wstydziła  się  pokazać  tak  wielu 
wielkim  gościom.  Zauważyłem  że 
chociaż opowieść o świni wszystkich 
rozbawiła  to  jednak  historię  z  Indii 
wszyscy wysłuchali w skupieniu. 

Takie coś się już nie zdarza. 
My  potrafimy  być  dużo  bardziej 

okrutni  dla  swoich  biednych  braci 
z odległych krajów. 

Ja  sam  mimo  pobytu  na  misjach 
dostaję drgawek na widok żebraków. 

Do  naszych  pięknych  domostw 
i kościołów coś takiego nie pasuje.

Zakończyłem  papuaską  piosenką 
jaka brzmiała w ten sposób:

AVA PAKA - AVA PAKA
AVA PAKA TONI DEO
AVA PAKA TONI DEO
ULARIM TAITA
ULARIM TAITA
TAKAHITETA
TAKAHITETA
AVA  PAKA  -  AVA  PAKA  TONI 

DEO.
ULARIM  TAITA 

- TAKAHITETA.
MORORO  DOKO  -  MORORO 

DOKO.
PA APA DIENE.
Wszyscy z ciekawością powtarzali 

a nawet ładnie wspólnie ze mną jako 
echo zaśpiewali.

W  podsumowaniu  zaimpono-
wałem  Polski  oryginał.  Zdumie-
nie  parafianie  zaintonowali  głośno 
i z przytupem:

OTO  JEST  DZIEN  -  OTO  JEST 
DZIEŃ

KTÓRY DAL NAM PAN - KTÓ-
RY DAŁ NAM PAN.

WESELMY SIE - WESELMY SIĘ 
- I RADUJMY SIE W NIM - I RA-
DUJMY SIĘ W NIM...

Taką  miłą  puentą  zakończyłem 
pierwsze  kazanie.  Jak  widać  z  kon-
spektu  wiele  tematów  i  piosenek 
zostało  na  Mszę  o  godzinie  10-tej 
i 17-tej.

Muszę jednak zrobić pauzę by się 
czytelnik nie zmęczył. 

Jeśli zechce usłyszeć więcej zapra-
szam na ciąg dalszy.

Opowieść  o  misjach  to  powieść 
rzeka. 

Można ją było nabyć przy stoisku 
wychodząc z kościoła. 

Za jedyne: „co łaska”.
I rzeczywiście. Był popyt.
Z  10-ciu  paczek  pod  wieczór  zo-

stała mi się tylko jedna. Wygląda na 
to  że  mieszkańcom  Piescirogów  się 
spodobało. 

Przy stoisku dyżurował mój przy-
jaciel z rodziną. Konserwator zabyt-
ków  z  Nowego  Dworu.  Nazwisko 
z wiadomych przyczyn zostanie poza 
kadrem.

Wielu z nas lubi robić anonimowo 
dobre uczynki.

Wiele  takich  opowieści  i  książek 
wisi na stroniczce 

)www.xjarek.net
Zapraszam

Ks. Jarosław Wiśniewski
Port Moresby - Papua Nowa 

Gwinea
7 września 2024

CZĘŚĆ I-SZA

Kazanie ostrobramskie w Pieścirogach
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Oferta  jest  skierowana  do 
osób w każdym wieku i obej-
muje  różnorodne  warsztaty 
artystyczne,  ruchowe,  a  także 
zajęcia  rozwijające  zdolno-
ści  manualne,  muzyczne  oraz 
aktorskie.

W  programie  znajdziemy 
m.in.  zajęcia  z  ceramiki,  pla-
styki,  rysunku,  akwareli  oraz 
malarstwa.  Dla  pasjonatów 
fotografii  przewidziano  spe-
cjalistyczne  warsztaty.  Twór-
czy krąg oraz pracownia sztuk 
różnych  zapewnią  możliwość 
rozwoju  talentów  artystycz-
nych pod okiem wykwalifiko-
wanych instruktorów. Dla osób 
pragnących zadbać o kondycję 
fizyczną  przygotowano  zaję-
cia z stretching̀ u, pilatesu oraz 
tańca, w tym bachaty i baletu.

Nowodworski Ośrodek Kul-
tury nie zapomniał o najmłod-
szych  mieszkańcach.  Dzieci 
będą  mogły  uczestniczyć 

w  ognisku  teatralnym  „Mały 
HurraGram”, gdzie nauczą się 
podstaw  aktorstwa,  a  także 
w  zajęciach  wokalnych,  gry 
na  skrzypcach,  pianinie  czy 
gitarze.  Dla  najmłodszych 
przygotowano również zajęcia 
gordonki, które rozwijają zdol-
ności muzyczne od wczesnych 
lat, oraz naukę gry w szachy.

Na  uwagę  zasługują  także 
warsztaty  dla  młodych  me-
nedżerów, które mają  na  celu 
rozwijanie  umiejętności  or-
ganizacyjnych  i  przedsiębior-
czych.  Dodatkowo,  w  ofercie 
znajdują  się  warsztaty  aktor-
skie z Piotrem Stawskim, joga 
oraz zajęcia zumba kids.

Zapisy na zajęcia ruszają od 
9 września 2024 roku. Wszyst-
kie szczegóły oraz informacje 
o rekrutacji można znaleźć na 
stronie  internetowej  Nowo-
dworskiego Ośrodka Kultury: 
nok.nowydwormaz.pl.

Zajęcia stałe w NOK – sezon 2024/25
Nowodworski Ośrodek Kultury zaprasza wszystkich mieszkańców Nowego Dworu 
Mazowieckiego oraz okolic na bogatą ofertę zajęć stałych, które odbędą się 
w nadchodzącym sezonie 2024/25.

Hołd Bohaterom z 
Grupy AK Kampinos
8 września  w Czosnowie miało miejsce niezwykle 
podniosłe wydarzenie, które zgromadziło licznych 
miłośników historii i patriotyzmu. IV edycja 
Czosnowskich Spotkań z Historią poświęcona 
była upamiętnieniu 80. rocznicy walk Grupy AK 
Kampinos, które miały miejsce w roku 1944.

Podczas spotkania uczestnicy przenieśli  się do czasów 
II wojny  światowej,  by wspólnie  oddać hołd bohaterom, 
którzy  utworzyli  „Niepodległą  Rzeczpospolitą  Kampi-
noską” – czasowo wyzwolone spod niemieckiej okupacji 
wsie. W ramach inscenizacji „Puszcza Kampinoska 1944”, 
którą przygotowała  lokalna grupa  rekonstrukcyjna GRH 
Kampinos,  odtworzono  sceny  walk  i  życia  codziennego 
w tamtych trudnych czasach.

W  inscenizacji  szczegółowo  ukazano  działania  Grupy 
AK Kampinos, które miały miejsce w takich miejscowo-
ściach  jak  Ławy,  Łubiec,  Roztoka,  Kiścinne,  Krogulec, 
Wędziszew, Brzozówka, Truskawka,  Janówek, Pociecha, 
Zaborów  Leśny  i  Wiersze.  Uczestnicy  mogli  zobaczyć, 
jak nasi  lokalni bohaterowie skutecznie bronili  się przed 
oddziałami RONA i wspierali powstańczą Warszawę. Ich 
nieugięta  postawa,  która  została  przypomniana  podczas 
wydarzenia,  wywołała  wzruszenie  i  głęboką  refleksję 
wśród zebranych.

Warto podkreślić, że grupa rekonstrukcyjna GRH Kam-
pinos, która obchodzi w tym roku swoje 20-lecie, ponow-
nie pokazała, że jest jedną z najstarszych i najbardziej do-
świadczonych  w  Polsce.  Członkowie  grupy,  pochodzący 
głównie  z  powiatu  nowodworskiego,  zaprezentowali  się 
z jak najlepszej strony, oddając hołd swoim przodkom.

Wydarzenie  odbyło  się  pod  honorowym  patronatem 
Telewizji  Polskiej  oraz  p.  Anny  Maliszewskiej,  Wójta 
Gminy Czosnów, która od  lat wspiera wszelkie  inicjaty-
wy patriotyczno-historyczne w regionie. Jej zaangażowa-
nie oraz wsparcie było widoczne także podczas tej edycji 
Czosnowskich Spotkań z Historią, co uczestnicy docenili 
gromkimi brawami.Radna Powiatu 

Nowodworskiego, 
Anna Małecka, zwraca 
się z gorącym apelem 
do mieszkańców 
o wsparcie petycji 
dotyczącej poprawy 
dostępności do opieki 
hospicjum domowego 
na terenie powiatu 
nowodworskiego.

W swoim komunikacie pod-
kreśla, że pomimo istniejących 
świadczeń opieki hospicyjnej, 
ich zakres nie spełnia w pełni 
potrzeb mieszkańców. Powiat 
nowodworski  liczy prawie 80 
tysięcy mieszkańców, a jedyną 
placówką  świadczącą  usługi 

hospicyjne  w  ramach  NFZ 
jest  Centrum  Pielęgniarstwa 
Rodzinnego  Caritas  Diecezji 
Płockiej w Nasielsku.

Szpital  w  Nowym  Dworze 
od  lat  stara  się  o  możliwość 
zawarcia umowy na świadcze-
nia  hospicyjne,  jednak  NFZ 
nie  ogłasza  nowych  konkur-
sów na tego typu usługi. Ma-
łecka apeluje, aby wspólnymi 
siłami  wywrzeć  presję  na 
NFZ  i  doprowadzić  do utwo-
rzenia drugiego punktu hospi-
cjum  domowego  w  Nowym 
Dworze.  Jej  zdaniem  dalsze 
ignorowanie  tego  problemu 
może  skutkować  brakiem 
zmian  w  najbliższych  latach. 
Radna  wzywa  wszystkich  do 

podpisania  petycji,  by  pomóc 
osobom w potrzebie.

Stacja  Opieki  -  Centrum 
Pielęgniarstwa  Rodzinne-
go  Caritas  Diecezji  Płockiej 
w  Nasielsku  mieści  sie  przy 
Żwirki  i  Wigury  5  ,  06-130 
Nasiels.  Kontakt:  Email:  na-
sielsk@plockcaritas.pl,  tele-
fon:  23  693-14-2,  Kierownik 
pani Monika Baranowska. 

Udzielane świadczenia: 
- Poradnia pielęgniarki śro-

dowiskowo – rodzinnej
-  Poradnia  położnej  środo-

wiskowo – rodzinnej
- Hospicjum domowe
-  Pielęgniarska  opieka 

długoterminowa
- Gabinet fizjoterapii

Radna Anna Małecka apeluje o wsparcie petycji 

Szkoła Podstawowa im. 
Pomnik Wdzięczności w 
Zakroczymiu ponownie 
bierze udział w projekcie 
„Szkoły pełne Talentów 
3” organizowanym 
przez Lidl Polska. Celem 
akcji jest wsparcie 
lokalnych społeczności 
oraz przekazanie 
sprzętu sportowego i 
elektronicznego polskim 
szkołom.

Aby  wesprzeć  szkołę,  na-
leży zbierać Talenciaki, któ-
re będą wydawane w okresie 
od 2-IX-24r.  do 31-X-24r.  za 
każde zakupy w sklepie Lidl 

o  wartości  minimum  50  zł, 
zawierające  co  najmniej  je-
den owoc lub warzywo.

Talenciaki  można  akty-
wować  na  stronie  lidl.pl/
Szkoly,  wykorzystując  kod 
numeryczny  lub  skanując 
kod QR, a następnie przypi-
sać  je  do  szkoły.  Można  je 
także przekazywać w  trady-
cyjnej formie, przynosząc do 
wychowawców  lub  wrzuca-
jąc  do  specjalnego  pudełka 
w szkolnej świetlicy.

Każdy  zarejestrowany 
Talenciak  to  również  los 
w Wielkiej Szkolnej Loterii, 
co  dodatkowo  zachęca  do 
wsparcia projektu.

To możesz być i ty!

15 września 2024r. 
odbędą się uroczystości 
z okazji 85. rocznicy 
walk 14 Pułku Ułanów 
Jazłowieckich pod 
Górkami i Zamościem.

Wydarzenie  to  rozpocznie 
się  Mszą  Świętą  o  godzinie 
10.30,  która  zostanie  odpra-
wiona  w  intencji  poległych 

ułanów i ich rodzin. Następ-
nie przewidziane są występy 
uczniów  Szkoły  Podstawo-
wej,  a  także  przemówienia 
gości.  Zakończeniem  uro-
czystości  będzie  apel  pole-
głych  oraz  ceremonia  skła-
dania kwiatów przed  tablicą 
pamiątkową.

Serdecznie zapraszają Wójt 
oraz Rada Gminy Leoncin.

Leoncin zaprasza

Pluton trębaczy 14 Pułku Ułanów w marszu obok 
kościoła Bernardynów we Lwowie

Nowy sezon aqua aerobiku
W nowym roku szkolnym do pracy powrócili nie 
tylko nauczyciele. Swoje podwoje otwiera też 
NOSIR.

Nowodworski Ośrodek Sportu  i Rekreacji ogłasza, że po 
letniej przerwie zajęcia aqua aerobiku zostaną wznowione. 
Ten rodzaj aktywności fizycznej, chwalony za swoje właści-
wości zdrowotne, niesie ze sobą liczne korzyści, m.in.:

Odciąża stawy,
Wysmukla sylwetkę,
Zmniejsza cellulit,
Ujędrnia ciało.
Informacje  oraz  zapisy  są  dostępne  w  kasie  pływalni, 

a kontakt możliwy jest pod numerem telefonu: 22 775 41 42, 
wewnętrzny 404.

dotyczącej opieki hospicyjnej

eprasa.pl db92079c06
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-  Dobrze,  że  my  po  drodze  ustrzelili-
śmy  coś  na wieczerzę. Hej! A  zanieść mi 
tę  sarninę  do  kuchni!  Popatrz  Czełubeju 
i ty, mój Krzystku... Oto zdobyliśmy też na 
łotrzykach księcia Żygikmunta nową broń! 
Te  piszczele  zwą  rusznicami.  Sypiesz  do 
nich  czarny  proch,  nabijasz  ołowiane  ku-
le i strzelasz dalej i mocniej niźli z kuszy. 
A ile przy tym huku, na postrach wrogom! 
Te  dwie  będą  dla  was  dwu  w  nagrodę  za 
owocne polowanie. Warcisław nauczy was 
posługiwać się tą bronią.

Na dziedziniec wyszła moja matka - Jo-
anna, wraz z ochmistrzynią i zaczęły badać 
upolowane przez zbrojnych sarny i zające. 
Podeszła do nas i z uznaniem popatrzyła na 
ścierwa ustrzelonych wilków.- Wnet, każę 
kuśnierzowi obedrzeć to plugastwo ze skó-
ry i poszyć dla ciebie, Krzystku kołnierz na 
płaszcz i zimową czapkę. Jesień już chłod-
na, a i zima za pasem...Porzundek must se-
ien na zimę!

A  i  Her  Czełubej  musi  mieć  porządną 
czapkę pod  swój  tatarski hełm... A cóż  to 
za  pękatą  sakiewkę dzierżysz  synu?...  Po-
każ... Co to? Na sakiewce znak czerwonego 
lwa!...

- To nagroda jakiegoś bogatego Księcia, 
którego wybroniliśmy z Czełubejem przed 
zgrają wilków...

-  Kto  to  był  synu,  ten  Książę  ?-  spytał 
ojciec, marszcząc brwi.

-  Jakiś  tam  Sigismund.  Młody  Książę 
w  biało-niebieskiej  tunice  z  czerwonym 
lwem na piersiach.

Powiadał,  że  jedzie  na  Węgry,  aby  zo-
stać  tam  Królem  i  poślubić  jakąś  Marię. 
Dlatego wyjeżdża stąd i nie będzie naszym 
Królem... A z nim był rycerz z czerwonym 
orłem na białym wamsie...

-  Te  psiokrew-  Brandenbury!-  Prawie 
warknęła  moja  matka  -  Jak  się  zwał  ten 
rycerz?

-  Ruprecht  von  Zittau,  matko...  Kazał 
wam się matko kłaniać - wycedziłem.

- Ruprecht!- wysyczał przez zęby mój oj-
ciec. - Nieźle daliśmy mu w skórę jedną nie-
dzielę  temu.  Pogoniliśmy  Brandenburów 
i  ocaliliśmy  twego  brata  Joanno...Niemce 
w  końcu  odstąpiły  Bartosza  z  Odolano-
wa  i  poszły  precz...Synu!-  podniósł  głos 
i wskazujący palec do góry rycerz Mszczuj 
Awdanic- Ocaliłeś  naszego wroga, Żygik-
munta  Luksemburczyka!.  Jaka  szkoda...
Teraz  powiadasz,  margrabia  brandenbur-
ski ruszył na Węgry i zostawi już nasz kraj 
w spokoju?... Widocznie dobrze zapamiętał 
cięgi, jakie daliśmy jego knechtom z Barto-
szem! A i te nasze polskie wilki wspomni!

- Mój brat- Bartosz, to ciemny zbój!- ode-
zwała  się  gwałtownie  moja  matka.  -  Tyle 
razy mówiłam ci, mężu, abyś nie zadawał 
się z tym Raubritterem! Ściągniesz w koń-
cu na nas nieszczęście! Czy ty myślisz, że 
to  ty  i mój brat, wraz ze swymi bandami, 
przegnaliście  z  Polski  Luksemburczyka? 
Jak  by  trzeba  było,  ściągnąłby  on  zaraz 
z  Czech  i  Węgier  pomoc,  której  nie  dali-
byście rady, razem ze wszystkimi Nałęcz-
mi  i Grzymalitami,  razem wziętymi!... Ot 
słyszysz  od  własnego  syna,  że  Margrabia 
Zygmunt odstąpił was, bo bardziej niż do 
Krakowa, pilno mu na Węgry, do królowej 
Marii  i  korony Świętego  Stefana!...  Niech 
jedzie  tam  z Bogiem  i  niech  tu  już  nigdy 
nie wraca!  I  niechaj  z  nim  razem zniknie 

stąd  ten  ... Ferfluchte Raubritter Ruprecht 
von Zittau! Kiedyś ten łajdak chciał zostać 
moim mężem! Te psiokrew Nimce!

- Ale szkoda jednak synu, że ocaliłeś te-
go Zygmunta z wilczych paszcz!- odpowie-
dział ojciec. - Powiedz, jak to się stało?

Gdy  opowiedziałem,  o  gołej  książęcej 
życi, srającej w krzakach, wszyscy słucha-
jący  tego rycerze, a  i moja matka,  ryknęli 
radosnym głośnym śmiechem. Ojciec kazał 
sługom przynieść wódki...

Długo ucztowali w nocy, ojcowi zbójcy- 
rycerze.  Pili  zdrowie  Mszczuja,  Bartosza 
i nawet moje. Śmiali się i dowcipkowali, że 
to szkoda, że polskie wilki znad Bzury nie 
poszarpały dup brandenburskich i luksem-
burskiego czerwonego lewka! Może kiedyś 
jeszcze się to ziści?

Przyszła  wkrótce  pierwsza  niedziela 
Adwentu,  a  więc  cała  załoga  grodziska, 
po kolei udawała się do pobliskiego Tumu, 
aby wyspowiadać się księdzu Barnabie ze 
swych grzechów...

Marzli  rycerze na deszczu ze śniegiem, 
pod  kościołem,  pod  szarym,  kamiennym 
portalem  przedstawiającym  Matkę  Boską 
dzierżącą małego Jezusa. Wchodzili po ko-
lei. Wymieniali liczbę trupów brandenbur-
skich, nasiekanych pod Odolanowem i ilość 
wychędożonych  wielkopolskich  dziewek. 
Potem szli przed ołtarz  i klepali bezmyśl-
nie  swoje  „zdrowaśki”.  Ksiądz  Barnaba 
wiedział bowiem, że żaden z nich, żadnej 
innej modlitwy nie zna i że próżno czekać, 
aby zbójcerze poprawili się w swoim życiu. 
Na  końcu  zostałem do  spowiedzi  tylko  ja 
i  tatarski  wojownik  -  Czełubej.  Gdy  zbli-
żałem się do konfesjonału, pogroził mi on 
palcem,  aby  przypomnieć,  bym  żadnego 
swego grzechu nie opuścił!

Krzysztof Wojewódzki cdn

ODC. VI - Premiera

Czarci róg

W miniony weekend 
zespół SHB Triglav 
dokonał niezwykłego 
odkrycia, które było 
wynikiem niemal dwóch 
lat starań o uzyskanie 
odpowiednich zgód na 
przeprowadzenie badań 
sondażowych. W trakcie 
tych prac natra�ono na 
mogiłę z okresu Bitwy 
pod Tannenbergiem 
z 1914 roku, gdzie 
odnaleziono szczątki co 
najmniej trzech żołnierzy 
Imperium Rosyjskiego.

Szczątki te były zdekomple-
towane i rozczłonkowane, jed-
nak na podstawie szabli odkry-
tej  wcześniej  przez  członków 
Towarzystwa  Przyjaciół  Olsz-
tynka  –  Sekcję  Eksploracyjną 
„Tannenberg”,  można  przy-
puszczać,  że  należały  do  żoł-
nierzy z 36. Prakowej Brygady 
Artylerii, wchodzącej w skład 
korpusu generała Klujewa.

Mogiła  miała  owalny 
kształt i mierzyła 2,5 metra na 
2 metry. Wśród odnalezionych 
przedmiotów  znajdowały  się 
między  innymi nożyczki, wi-
delec,  brzytwa  lub  scyzoryk, 
zapięcie  ładownicy  od  kara-
binu Mosin wz. 1891, stalowa 

klamra od pasa wz. 1855, kłó-
deczka  z  kluczykiem,  pocisk 
od  karabinu  Mauser,  szklana 
buteleczka  oraz  klamerki. 
Odkrycie  tych  przedmiotów 
pozwala nie tylko na identyfi-
kację pochodzenia szczątków, 

ale  także  na  odtworzenie  co-
dziennych  elementów  życia 
żołnierzy w tamtym okresie.

Po 109 latach od Bitwy pod 
Tannenbergiem, dzięki wysił-
kom  eksploratorów,  szczątki 
tych żołnierzy zostaną godnie 

złożone  w  oznakowanej  mo-
gile,  co  wieńczy  tę  niezwy-
kłą historię. SHB Triglav  jest 
dumny,  że  mogło  przyczynić 
się  do  zakończenia  tej  misji 
z szacunkiem dla poległych.

Odnalezienie mogiły z okresu  
Bitwy pod Tannenbergiem

Polish �nal at the International 
Womeǹ s Silesian Boxing 
Championships
 
W poniedziałek (2 września), w Gliwicach rozpoczęły 
się XIX Międzynarodowe Mistrzostwa Śląska Kobiet 
w boksie, które przynoszą wielkie emocje i sukcesy 
polskim zawodniczkom. W kategorii kadetek do 52 
kg zobaczymy polski �nał, do którego awansowały 
dwie zawodniczki: Weronika Jastrzębska oraz 
Natasza Kosiec.

W  półfinałowych  pojedynkach  polsko-węgierskich, 
Weronika Jastrzębska pokonała Ramocsę Virag na punkty 
4:1, natomiast Natasza Kosiec zwyciężyła z Patricią Peter-
man  jednogłośnie 5:0. Finałowa walka kadetek odbędzie 
się już w czwartek.

W  kategorii  juniorek  sukcesem  zakończyła  się  wal-
ka Natalii Niewiadomskiej,  która  awansowała  do  finału, 
gdzie  w  piątek  zmierzy  się  z  reprezentantką  Kazachsta-
nu. Młode zawodniczki godnie reprezentują Nowy Dwór 
Mazowiecki, a szczególnie klub Fitness Klub Forma oraz 
Nowodworski Ośrodek Sportu i Rekreacji.

Cała  społeczność  Nowego  Dworu  Mazowieckiego  ży-
czy  dziewczętom,  aby  ich  finałowe  starcia  zakończyły 
się  triumfem,  a przeciwniczki  okazały  się  łatwiejsze niż 
przewidywano.

pk

Drużyna  wykazała  się 
ogromną determinacją i wal-
czyła  do  ostatniego  gwizd-
ka,  co  przyniosło  zasłużony 
sukces.  Zarówno  zaanga-
żowanie,  jak  i  charakter  za-
wodników były kluczowymi 

elementami tej wygranej.
Skład drużyny Wkry Ciek-

syn w tym meczu: Kosewski 
(B), Altinel, Dłutowski, Cio-
sek  (C),  Kraśniewicz,  Koź-
niewski,  Pawlak,  Ł.  Gortat, 
Niemirski, Walczak, Załoga, 

Zwierzchowski,  Piekarczyk, 
Drzazgowski,  Chmielewski, 
Konisiewicz,  Jonka,  Tyśkie-
wicz.  Trenerem  zespołu  jest 
Mateusz Olczak.

Znów wygrywają!
4-IX-24r. Klub Wkra Cieksyn ogłosił awans do kolejnej 
rundy Pucharu Polski po niezwykle emocjonującym 
meczu z MKS Ciechanów, który zakończył się serią rzutów 
karnych. W ostatecznym rozrachunku Wkra zwyciężyła 7-6, 
zapewniając sobie udział w kolejnej fazie rozgrywek.

Agrykola i I miejsce Marceliny w biegu na 200m, 
podczas niedzielnego startu na Warsaw Track Cup.  
Gratulacje!
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